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Rokowania w sprawie reformy wyborczej zo
stały onegdaj ostatecznie we Lwowie r o z b i t e ,  
jedynie i wyłącznie z powodu o b s t r u k c y i  
Podolaków i icli pseudo demokratycznych sojusz
ników, W s z e c Ii p o 1 a k ó w. Uży wamy wyrazu 
„obstrukcja** rozmyślnie, w tym celu, aby rzecz 
postawić odrazu na właściwym gruncie.

W dotychczasowej bowiem akcyi „antybloku** 
nie chodziło ani o dobro narodu, ani o dobro 
kraju, lecz jedynie o bezgraniczny egoizm ob- 
°zarrików podolskich i tępe sekciarstwo wszech
polskie, które w snraie swej dały o b s t r u k 
c y ę ,  p e r f i d n ą  w m e t o d a c h ,  n i e r o z s ą 
d n ą  w c e l a c h  a z b r o d n i c z ą  w s k u t 
k a c h .

Siedra lat trw a ta  obstrukeya przeciw rozu
mowi, przeciw narodowi, przeciw Krajowi, prze
ciw państwu i przeciw koronie Bo wszystkie 
te czynniki uznały już dawno potrzebę zmoder
nizowania Sejmu za nieodzowną i naglącą. Tyl
ko panowie Cieńse.y, Starzyńscy i Abrahamo- 
wirze uparli się przy swojem „volum separa
tum", które uizeczywistuiają z zaślepieniem, 
zupełnie bezprzykładuem.

Po radykalnem zdemokratyzowaniu parlamen
tu relorma wyborcza sejmowa, ktoraby umożli 
wiła Sejmowi zachowanie koniecznego autory
tetu w opinii szerokich mas, stała się nieodzowną. 
Najwybitniejsi przywódcy konserwatystów zro
zumieli, że Sejm, oparty na archaicznej ordy- 
oacyi wyborczej, która w jaskraw y sposób 
krzywdzi stan średni i miasta, fałszuje brutal
nie przedstawicielstwo ludu' wiejskiego, wytwa
rza ogromna a zupełnie sztuczną przewagę Kasty 
“zlacheckiej i psoudo-szlacheckiej, przedewszyst 
kiem zaś pozbawia prawa głosu ogromną więk
szość tych, którzy maią je w parlamencie, — 
że Sejm, na takiej ordynacyi wyborczej oparty, 
istnieć nie może, jeżeli już nie rozwój, ale wręcz 
z a c h o w a n i e  istniejącego samorządu ma być 
i nadal możłiwem.

Ilistorya siedmioletnia reformy wyborczej jest 
d o b rz e  -naną. Obok stronnictw demokratycznych 
w Sejmie, przywódcy konserwatystów we wła
snym swej party i dobrze zrozumianym interesie 
btaneli bez wahania w szerega inicjatorów re 
formy Dr Bobrzyóiki srm wypracował jej pro- 
jekt, który ówczesny namiestnik ś. p. Andrzej 
Potocki przedłoży! konserwatystom, zalecając 
yego przyjęcia jak najrychleisze, bo — jak sam 
mówił — „im później reforma przyjdzie, tein 
będzie radykalniejszą".,,

Ale tymczasem nadeneya sejmowa wyga-ła. 
Nowy Sejm zebrał się pod hasłem reformy wy
borczej. Wszystkie stronnictwa wystąpiły ze 
Rwojemi projektami. Komisję dla reformy w y
borczej uczyniono nieustającą, aby mogła spo
kojnie a wydatnie pracować.

I tu zaczyna się o b s t r u k  c y a  p o d o l s k a .
Podoiacy starają się wszclkiemi sposobami utrud
niać i udaremniać pracę komisy!, staw iają coraz 
to inne żądań ćl, wysuwają Kwestye teoretyczne, 
jeunem słowem mącą i intrygują. O bstrukcja 
podolska wywołuje obstrukcyę ruską. Sprawę 
przyszłości kraju opasuje szczelnie zamknięte 
kolo błędne. P r  B brzyński, oparłszy się na 
partyi krakowskiej i stronnic'wach demokra
tycznych, tworzących większość Kola polskiego, 
podejmuje heroiczny wysiłek przerwania Lgo 
koła. We września roku zeszłego zaczyna się 
ta ciężka obywatelska praca, która po kilkn 
miesiącach niestrudzonych zabiegów, daR w re
zultacie — kompromisowy pro;ekt reformy, Da 
który godzą się Busini i w szj stkie stronnictwa 
polskie, z w y j ą t k i e m  W s z e c h  p o l a k ó w  
i k l u b u  c e n t r u m .

Teraz obstrukcja podolska wchodzi w okres 
rzczególaej zajadłości i perfidyi, Wszystkie 
śr.. Ik., nie wyjmując najniższych, są dla niej 
dobre. Sekundanci wszechpolscy ci „demokra
ci*, którzy sj rzymierzyli się z najskrajniejszą 
reakcją, aby dogodzić tylko swej anrbicyi i 
nienawiści sekciarskiej, przechodzą sienie sa
mych w wysługiwaniu się grupie panów po
dolskich. Wreszcie w decydującej chwili doko
nuje się haniebna zdraua. Autonomiści pud wo- 
ozą Ab. ahamowicza odstępują od kompromisu. 
D r Bobrzyński ustępuje, — Sejm rozwiązują 
A drugi konserwatysta dr Korytowski ujmuje 
ster, aby innemi niż jego poprzednik metoda
mi doprowadzić do tego samego celu.

Metody to pozostały wprawdzie dotąd taje
mnicą eksc. Korytjwdkiego, ale sposób, w jagi 
przeprowadzi on — wyboiy sejmowe, upowa
żnia do wn.o.-ku, że lszygnując z trafienia do 
rozumj , którego bezskutecznie szukał u obstru- 
keyonistów podolskich dr Bobrzyński, następca 
jeg„ zapragnął trafić do ich., s e r c a

Onegdaj okazało się. że i ta metoda całkowi
cie j zawiodła — W odw dziękę za tyle dobrych 
cbęcę tyle gotowości do wszelkich możliwych 
nstęislw  Podoiacy rzucili drowi Koi ytowskiemu 
oflęadai swoją niesłychaną rezolucję, w której 
z cynizmem, r5Wąyn, tylko tępocie umysłowej, 
z jJa , J wyplywa, oświadczyli, że czekają na — 
„ d a l s z e  p r o p o z y  c y  e “...

Wreszcie więc zrzucił maskę i wystąpili, ja 
ko wrogowie nieprzejednani w s z e l k 5 ’ij  r e  
f o r m y  w o g ó l e ,  a nieiylko „ t a k i e j "  Dużo 
ich te r  ak t szczerości kosztował. Nie są tak 
nierozważni, aby, mimo swej ogromnej am
b ic ji, nie rozumieli. n » co się narażają. Zwle
kali więc, kryli się poza wszystkie potęgi nie

ba i ziemi, poza naród i kościół, aż wreszcie, 
przyciśnięci do muru, woleli zaryzykować, woleli 
obarczyć się olbrzymią odpowiedzialnością skraj
nie egoistycznych, złych i perfidnych warchołów, 
niż ustąpić. Takie jest zaślepienie tych panów 
i półpanów podolskich, taka ich nienawiść do 
wszelkiego postępu, chociażby najbardziej nie
odzownego.

Przed siedmiu laty ś. p. Dzieduszycki wypo
wiedział swoje historyczne słowa ó tym „da
chu", który dopóki mamy nad głowami, może
my spać spokojnie. I  oto, kiedy przyszło na
prawiać ten dach, oprzeć go na nowych i sil
niejszych wiązaniach, „konserwatyści" podolscy 
nifitylko innym robotę uniemożliwiają, ale sami 
własnemi rękami dach ten burzą, bo im się 
uśmiecha absolutyzm, komisya. generał i te 
wszystkie eksperymenty niedorzeczne, które wy
kopałyby grób dla kraju i dla państwa...

Jakżeż inaczej postępują prawdziwi konser
watyści krakowscy, którzy wiedzą, że konser
wować, to dobudowy wać; to naprawiać, to v zma- 
cuiać, to fundamenty pogłębiać i osuszać Świa
domość tej istoty wszelkiego konserwatyzmu jest 
a nich tak wielką, ;e sami, z pewnością duchem 
postępowości i radykalizmu „me zarażeni", idą 
jednak lojalnie i karnie w iean/m szeregu z par 
tyami ćemokratycznemi widząc w te n  swój naj
bardziej żywotny interes, bo rozumieją, że je
żeli oni nie pójdą z życiem, to życie pójdzie bez 
uich...

Nie rozumieją tego i nie chcą zrozumieć pa
nowie podolscy.

Dlatego naród musi ich złamać i zgnieść za 
wszelką cenę i wśród wszelkich warunków. Ob
strukeya w narodzie przeciw ży cu  narodu, 
przeciw jego najpilniejszym Dotrzebom, przeciw 
jego s ta n o w is k u  w tam państwie, i przeciw je
go całej przys: łości. nie może być cierpiana. — 
W p ły w podolskiej s z la c h ty  m usi b y ć  złamany. 
Wymaga tego Polska z całą sumą swoich in te 
resów i zadań, wymaga tego dzisiaj katego
ryczniej, niż kiedykolwiek.

Bs7n a M s  sytoac .̂
(Koresp. „N. Roformy".)

L w ó w , 9 lis to p a d a .
Akcya w ręku namiestnik1 — Uchwały klubu ukraiń
skiego.— Zamiary i plany Ukraińców.- ZamLr rozw.ąza- 
r.ia Sejm u - Punkt cięż ości w Wiedniu. — Rusinl WC' 
bas Kom. adm — Ostatnie posłuchania i konfereneye •- 

ZydzI u namiestnika. — Dym sya Korytowikiefle

To sobotnich uchwałach antiblokowców, Da- 
micstniK dr Koiytowski ujął dalszą ak c ję  w 
sw oje ręce Zaprosił do siebie prezesa klubn 
ukraińskiego dra Kostia L e w i c k i e g o  i za
komunikował mu oficjalnie treść rez lucyi.

D r Kost’ Lewicki zwolal na dziś posiedzenie 
k o m i s y i  p a r l a m e n t a r e j  k l u b u  u k r a 
i ń s k i e g o ,  której złożył sprawozdanie z po
słuchań u namiestnika. Po dłuższej dyskusji  
uchwalono na tom posied/.euiu następującą re 
zolucję;

„Wobec uchwały antib.oka doszła komisya do 
przeKonania i stwierdziła, ż e  t ą  u c h w a ł ą  p o l 
s k i c h  p a r t y j  a n 11 b 1 o k o w y c b , z a j m u 
j ą c y c h  z u p e ł n i e  n e g a t y w n e  s t a n o w i 
s k o  w o b e c  k o m p r o m i s o w e g o  p r o j e k t u  
i  e f o r m y  wy  b o r c z e j ,  z o s t a ł  a r o ł b i t a 
s p r a w a  r e f o r m y  w y b o r c z e j .

„Wobec oczywistej tendencyi autibloku, aby 
mimo najdalej idącej ustępliwości ze strony ukra
ińskiej, nie oprowadzić wcale do reformy wy
borczej wogóle, uważa komisya. ż e  s t r o n a  
r n . k a  j e s t  z w o l n i o n a  od w s z e l k i c h  
z o b o w i ą z a ń , o d n o ś n i e  do p o p r z e d n i e  
a o  p r o j e k t u  k o m p r o m i s o w e g o " .
I 'eść powyższej rezolucji zakomuuikowano 

namiestnikowi, k t ó r y  j e s z c z e  n i e  t r a c i  
n a d z i e i ,  ż e  u a t e r e n i e w i e d e ń s k i m  d a  
s i ę  r - e c z  z ł a g o d z i ć .  W kołach ruskich 
zapatru ją  się natomiast b a r d z o  p e s y m i -  
s l y c z n i e  i przygotowują się do wysnucia 
j a k  n a j d a l e j  i d ą c y c h  k u u s e k w e n -  
c;  j-

Dziś trudno powiedzieć, co Ukraińcy posta
nowią uczynić w parlamencie. We w to rek  na 
godzinę 11 zwołano do Wiednia u k r a i ń s k i  
k l u b  p o s e l s k i ,  który zastanowi się nad dal 
szą taktyką. To jednak jest bezwarunkowo pe- 
wnem, że o b s t r u k c y i  k l u b  u k r a i ń s k i  
n i e  z a n i e c h a .

Ze strony blokowej grupy konserwatywnej 
wysuuięto, jak słychać, propozycyę, aby o b e 
c n y  S o j m  g a l i c y j s k i r o z w i ą z a ć  i ro z - 
D l s a  ̂ n o w e  w y b o r y .  Niektórym politykom
TTL,aW ° ś t t  za cenS ^go  postanowienia, 
Ukraińcy zgodzą się na zaniechanie obstrukcyi
WX .arrfme-n.cie J t s t  10 Jednak złudną nadzieją, 
gdyz Ukramcy n i e ( h  . ą  n a  y e t  o t e r n  s ł y 
s z e ć .  Ju z  raz zgodzili mę na rozwiązauie Sej
mu i nowe wybory, czekali — jak  twierdzą — 
cierpliwie i sk.onn byli do ustępstw, ale do
znali rozczarowania Twierdzą, żo najlepszym 
dowodem ich ustępliwości był fak t  zgi dzeuia 
się ostateczuie na zasady projektu kompromiso 
wego, mimo że wielu członków klubiT ukraiń
skiego parto energicznie do wysunięcia nowych 
postulatów.

C a ł y  p u n k t  c i ę ż k o ś c i  l e ż y  o b e c n i e  
w W i e d n i u .  — Jeden z wybitnych polityków 
ukraińskich wyraził się dzisiaj, te  ciężkie chmu

ry zawisną w bieżącym tygodniu nad parlamen
tem. Od rządu spodziewają się jeszcze Ukraińcy 
jakiegoś za'atw ienia sprawy Jak  wnosić można 
z 'eh wynurzeń, p o w o ł a n i e  d o  ż y c i a  ko-  
o ms y i  a d m i n i s t r a c y j n e j  b y ł o b y  i m 
n a  r ę k ę

Dr Kost’ L e w i c k i  c d b y ł  d ł u ż s z ą  k o n 
f e r e n c j ę  z ministrem D ł u g o s z e m  i k o n 
f e r o w a ł  t a k ż e  d z i s i a j  m e t r o p o l i t a  
S z e D t y c k i .

Reprezentanci grup antiblosowych rozjechali 
się przeważnie jeszcze w sobotę do domów. Ż a
dnych konierencyj już dzisiaj nie odbyli

Przed południem b a w i l i  w e  L w o w i e  i 
k o n f e r o w a l i z  n a m i e s t n i k i e m :  dr L e o , 
S t a p i ń s n i  i k r a k o w s c y  k o n s e r w a t y 
śc i .  Po południu odjechali wszyscy za Lwowa

Namiestn;k dr K o r y t o w s k i  wybiera się 
jutro, to jest w p o n i e d z i a ł e k ,  do Wiednia.

Dziś przyjmował uamiestn;k na posłuchaniu 
p o s ł ó w  ż y d o w s k i c h  i d e p u t a c y ę  ż y 
d ó w,  którzy pizadłożyli swoje żale co do refor
my wyborczej. Życzenia ich przyjąi namiestnik 
do wiadomości, tak, jak  przyjmuje życzenia in
nych deputacyj. jakie zjawiają się u niego w 
sprawi6 reformy wyb .rczej.

Wiadomość, że w razie zupełnego rozbicia się 
sprawy reformy wyborczej, n a m i e s t n i k  p o 
d a  s i ę  do  d y m i s y i ,  j e s t  p r a w d z i w ą .  — 
N a m i e s t n i k  2> u p e ł n i e  s i ę  z Łem n i e  
k r y j e  i p o w i e d z i a ł  t o  d z i s i a j  w o b e c  
d e p u t a c y i  p o s ł ó w  ż y d o w s k i c h .

(T ń e fo n s a ) .

Lwów, 10 listopada.

Konieczność decyzyi.
Przez nirdzielę bawiło jeszcze we Lwowie li

czne grono posłów stronnictw demokratycznych, 
którzy odbyli konferencje przy udziale prezesa 
Koła polskiego dra L  e a i rain'Stra D ł u g o 
s za .

Wynikiem tych narad było życzenie, jakie 
wczoiaj w południe minister D ł u g o s z  i pre
zes L e o  objawili wobec n a m e s r n ik a  K o r y 
t o w s k i  eg o , aby w obecne sytuacyi postarał 
się o s t a n o w c z a  d e c y z y ę ,  gdyż przeciąga 
uie niepewności staje s;ę objawem aia stolon 
ków i interesów kraju wprost złowrogim.

ń

Praso Kigtfefoha o TszMeff rd tom ń
0 W n $ .

W szystnie dziennik, wiedeńskie, które wczo
raj raco się ukazały, nie wyłączając oficjał 
nego „Frrm lenbldttu", uw ażająicząlucye stron
nictw antiblokowych (centrum, autonomistów 
i Wszecbpolaków) za równorzędne z o s t a t  ecz-  
n e m  r o z b i c i e m  r o k o w a ń  o r e f o r m ę  
w y b o r c z ą  w* G a 1 i c y i, .Re-mlueye te nwaza 
prasa wiedeńska za rodzaj dość kusego pła
szczyka, którym przeciwne reformie wyborczej 
stronnictwa polskie pokryć chcą swoje odporne 
stanowisko wobec tej sprawy i zasłonić się 
przed odpowiedzialnością za postąpienie donio
słego znaczenia nie tylko dla kraju, lecz także 
dla parlamentu i państwa. Trafnie tez podnoszą 
dzienniki wiedeńskie, że szlachta ws:bodnio ga
licyjska, upatrując w reformie wyborczej pod
kopanie s w o j e g o  z n a c z e n i a  i d o t y c h - j  
c z a s o w e j  w ł a d z y ,  nie chce słyszeć o ża
dnych ustępstwach, Któreby jej politycznym 
kosztem doaonać się miały. A bez takich ustępstw 
ani teraz, ani w przyszłości żadna reforma wy
borcza w Galicyi na powodzenie liczyć nie mo
że. Rozbicie obecne rokowań o galicyjską re- 
foimę wyborczą uważać też należy za nieuchron
ne następstwo w y n i k u  o s t a t n i c h  w y b o 
r ó w  s e j m o w y c h ,  które zwiększyły z jednej 
strony liczbę mandatów ruskich, i zachęciły Ru
sinów do podnoszenia coraz to nowych postula
tów, — z drugiej wzmocniły stanowisko stron
nictw antibiokuwycb, głownio kosztem ludow
ców. Te same więc wrogie sobie strony, które 
w meprzejednanem usposobieniu rozeszły się 
z ostatniego Sejmu, stanęły obecnie wzmocnione 
naprzeciw sielie.

Poszczególne kwestye projektowanej reformy 
wyborczej, które upozorować maią rozbicie się 
układów, są tego rozbicia stioną z e w n ę t r z  
ną, me tłómaczą jodnak woale przyczyny uie- 
dojścia do skutku ugodj yirodowuściowej- Isto t
ne przyczyny tkwią głębiej i z dziś na jutro 
usnnąć się nie dadzą

Wedle „N. F r. Presse — nowe próby ro 
kowań ugod iwyck dałyby te r sam rezultat, co 
obecne, i dia tego, w j a k i m ś  b l i ż s z y m  
t e r m i n i e ,  nie należy wyczekiwać podjęcią 
takich rokowań Stronnictwa polskie i ruskie 
nie zajmują się już tern, jakby nici rokowań 
na nuwo nawiązać, lecz raczej kwestyą, c o 
s i ę  t e r a z  m a  s t a ć ,  gdy rokowania stano
wczo rozbite zostały.

Zdaniem tego dziennik: pierwszem nastę-
stwem rozchwiania się układów kompromiso
wych b y ł a b y  d y m i s y a 1 m a r s z a ł k a  kr .  
hr .  G o ł u c b o w s k i e g o ,  ,a bardzo być może 
t a k ż e  d y m i s y a  n a m , i e s t m i k a  K o r y -  
t o w s k i e g o ,  który już podczas ostatniej swo
jej bytności w Wiedniu zapowiedział, że w ra 
zie .ii mdania się jego misyi, ze swmjego sta
nowiska ustąpi.

R o z w i ą z a n i e  S e j m u  galicyjskiego i roz 
pisanie nowych wyborów uałoby wynik bardzo 
problematycznej natury. Co do tego nie łudzą 
się stronnictwa polskie. Pozostałaby więc „ k u 

ra  c y a  r a d y k a l n i e j  s z a “,—jak się „N. F r  
Presse" wyraża. Z wytycznych jakie namiest
nik Korytowski otrzymał w Wiedniu, i z dc- 
klarecyj, wygłoszonych przez prezydenta mini
strów podczas rokowań z przywódcami stron
nictw pUskich i ruskich, wysnnwa dziennik wie
deński .osek, że kurs polityczny skierowany 
jest obe. i k u K o m i s y i  a d m i n i s t r a c y j 
ne j ,  k t ó r a  w c z e ś n i e j  l u b  p ó ź n i e j  w 
G a l i c y i  p o w o ł a n a  b ę d z i e  d o  ż y c i a ,  a 
która zająćby tutaj miała miejsce niezdolnej do 
życia adm inistracji autonomicznej kraju.

Co prawda, położenie w Galicyi jest inno, niż 
w C«eckaeh. Finansowa mizerya krajn nie jest 
mniejszą w Galicyi, niż w Czechach, bo tutaj 
w Galicyi winien jest kraj rządowi 28 milionów 
koron, a wszelkie nsiłowama zrealizowania n- 
chwalonych przez Sejm pożyczek nie odniosły 
skutku Atoli w Czeebacb uzyskała Komisya ad
m inistracyjna z poda‘ku o i  piwa i z podniesie
nia dodatków krajowych nowe źródła docho
dów, —  czego w Galicyi spodziewać się me 
można. Nadto k w e s t y  a o s ó b ,  powołać się ma
jących do Komisyi administracyjnej, byłaby w 
Galicyi znacznie trudniejszą, niż była w Cze
chach. P r o b l e m  t o  b y ł b y  z a t e m  w c a l e  
n i e ł a t w y  i jakkolwiek sy tuacja  parłaby w 
kierunku Komisyi adu nistracyjnej, u ż y  c ie  t e 
g o  ś r o d k a  m u s i a ł o b y  w k o m p e t e n t -  
n e m  m i e i s c u b y ć  p r z e d m i o t e m  g ł ę b o 
k i e j  r o z w a g i ,  tak, że ki oku takiego w n a j 
b l i ż s z y m  c z a s i e  na wszelki sposób n i e  
n a l e ż a ł o b y  o c z e k i w a ć .

Ten ostatni wniosek „N. F r  Presse" jest bądź 
co bądź znamiennym.

Wogóle jednak prasa wiedeńska zaniepokojo
na jest nie tyle następstwami rozbicia rokowań 
kompromisowych dla Galicyi, ile skutkami tego 
faktu ca aronie parlamentarnej w Wiedniu. Na 
temat, czy parlament ;będz.e się starał stłumić 
ewentualną „czynną" obstrukcję Rusinów, czy 
też parlament będzie zamkniętj i nastąpią rzą
dy na podstawie § 14; — rozp.sują się też dłu
go i sceroko dzienniki wiedeńskie. Z wywodow 
tycb jednak przebija b e z n a d z i e j n o ś ć  s y 
t u a c y i .  której w tej chwili określić dokładnie 
nie podobna. Prasa wiedeńska staje wobec niej 
bezradna.

„Hatsdnle L h tf  o siteyi.
( T e l .  „N. R e f . " ) .

Praga, 10 listopada.
W artykule wstępnym, nadesłanym z Wie* 

dnia, zajmują się „Narudni Listy" bezskutecz
nością dotychczasowych rokowań we Lwowie. 
Soootnia rada gabinetowa w Wiedniu — po
wiada ów aitykuł — n i e  z a j m o w a ł a  s i ę  
z a r z ą d z e n i a m i ,  które należałoby uskutecz
nić na wypadek, gdyby podjęta we Lwowie 
przez nami stnika dra Korytowskiego akcya 
miała s p e ł z n ą ć  n a n i c z e m .  P r z e d  w y 
b o r a m i  do d e l e g a c y j  c i e  z o s t a n ą  
p o w z i ę t e  ż a d n e  p o s t a n o w i e n i a .

„Prawdopodobnie rząd będzie także c z e k a ć  
n a * d a l s z y  t o k  w y p a d k ó w  w I z b i e  p o 
s ł ó w.  Jeżeli parlament nie zdobędzie się na 
samoobronę, ażeby o d e p r z e ć  o b s t r u k c y ę  
r u s k ą ,  wtedy b ęd z ie  koi_iecznem , ażeby r z ą d  
s a m  z a p r o w a d z i ł  ł a d .  Ale nic będzie za
prowadzeniem ani ładu, oni po'epszeniem s y t u a 
c ji, gdyby hr. Siurgkb Radę pafistwa odroczył 
lub zamknął, zarządził nieokreślone f e m  par
lamentarne. a podczas nich na podstawie § 14 
załatwił szereg drobiazgów Byłoby to jedynie 
p rzed łu żen iem  przesilenia. Ale poprawy stosun
ków i jeform nie można spodziewać się po ta 
kiej Izbie, która przypatruje się obstrukcji 
z fataiistyezną obojętnością i hołduje przekona
niu, że przy obecnym regulaminie obrad nie 
można zapobiedz obstrukcji".

Artykuł wzywa poi tyków czeskich, ażeby 
wieszcie zdali sobie sprawę z powagi sytuacy 
gdyż stosunki w Czechach już są na tym punk
cie, do którego w Gal cyi dopiero dojść mogą. 
leżeli Wiedeń polejmie próbę uruchomienia 
Sejmu galicyjskiego, to i w Czechach musi ustą
pić upoiządkowanie stosunków'. Wyborcy już 
dos/li do przek’ nania, że tak  być nada! nie 
maż;. Ludy żądają parlamentu zdolnego do pia- 
cy i czynów. Kto na nie się zdobędzie jest im 
już obe.iętnem.

Kewizya emigracyjna.
(Tel „N Refermy"!!,

Bielsk, 10 listopada.
Na wniosek prokuratoryi państwa odbyła się 

w biurze emigracyjnem 0 1  m y rewizja, p-ze- 
prowadzona przez sędziego pov. latowego dra 
H a l i n a  i kierownika tutejszej policji miejskiej 
B e z  d e k  a. Biuro Oimy utrzymywało agencję 
pruskiego przedsiębiorstwa żeglugi transatlan 
tyckiej „Hamburg-America L nie".

W czasie rewizyi tłumy puł liczności stały 
przed domem, w którym się mieści wspomniane 
biuro. Skonfiskowano prawie wszystkie doku
menty i odesłano je do prokuratoryi. Jnź po
wierzchowne zbadanie koresponiencyi wykaza
ło, że w biurze d z i a ł y  s i ę  o s z u s t w a  e m i 
g r a c y j n e  n n  w i e l k ą  s k a l ę .

Mianowicie biuro Olmy w y w o z i ł o  m n ó 
s t w o  p o p i s o w y c h  poza granice państwa 
częścią przez D z i e d z i c e ,  częścią zaś przez 
Ż y w i e c .  W a d o w i c e  i C i e s z y n .  Władze i

z a m k n ę ł y  biuro Clmy. Dalej u w i ę z i m y  
w ł a ś c i c i e l k ę  j e g o  p. O l m ę  i a g e n t a  
Ge z ę .  Dwaj agenci u c i e k l i .

Z koresoondencyi wynika, że w y b ■ t  n e 
o s o b i s t o ś c i  ze wschodniej części £iąska 
b r a ł y  u d z i a ł  w o s z u s t w a c h  e m i g r a 
c y j n y c h .  Przeciwko uwiezionym wytoczono 
postępowanie karne z powodu występków prze
ciwko § 67 ustawy wojskowej i § 1 ustawy c 
emigracji, h fera ta  wywołała wielką sensację 
Tłumy, coraz nowe, gromadzą się przed zam- 
kniętem biurem.

R&timeb 
£ l a  © L - * y  s a k o L s ^ i .

(Sprawoza. własne „N. Reformy**

Ciesiyn, 10 listopada.
Celem obmyślenia środków zaradczych, m ają

cych uratować i utrwalić byt szkól polskich na 
Śląska, zwołano wczoraj do Cieszyna nadzwy
czajne walne zebranie delegatów kół Macierzy 
szkolnej z całego Księstwa Cieszyńskiego. Ze 
branie odbyło się w sali Domu Narodowego po 
południu w obecności ‘256 delegatów. Oprócz 
tego przybyli na zebranie reprezentanci zarzą
du głównego T. S. L. z Krakowa postł ć r B an - 
d r o w s k i  i p. N a t a n s o n ,  dyrektor S t e i n  
z Białej, poseł dr M i c h e j d a ,  delegat bocheń
skiego Kola T . S L. adwokat dr K i e r r i k ,  
obywatel ziemski z Podola rosyjsKiego p. W ę- 
ż y k - R u d z k i ,  inżynier T a l  k o  z Dąbrowy 
górniczej i reprezentanci prasy krakowskiej, 
lwowskiej i warszawskiej. W zebraniu wzięła 
bardzo liczny udział polska inteligencja z ca- 
łigo Śląska. Prezes dr L e o  usprawiedliwił swo
ją nieobecność.

Żgromadzenie zagaił prezes Macierzy Cieszyń
skiej p. Hilary F i l a s i e w i e z .

W przemówieniu swojem podniósł, te  jaż 
czerwcu na ostatniem waloern zebraniu wskazy
wano na ciężkie położenie Macierzy i zalecano, 
aby nie nakładano na nią nowych ciężarów i 
aby zarząd trw ał p rzy ograniczeniach budżeto - 
wycb. Wtedy także podnoszono, że z końcem 
obecnego roku kalendarzowego zwołane będzje 
nadzwyczajno walne zgromrdzenie, które orzek 
nie, czy jest sposób, aby uchronić istniejące za
kłady szkolne od upadku, czy też należy je roz
wiązać, bez względu na nieobliczalne szkody dla 
Polaków Kb ski gospodarcze w Galicyi i ciężkie 
położenie w Królestwie Polskiem stały się klę
ską Maeieizy. Dochody z G alicji zmniejszyły 
s.ę o połowę w obeenjm roku, podobnie z Kró
lestwa Polskiego. Mimo zabiegów doszło do te
go, że Macierz nie m ogła wypłacać pensyj nau
czycielom, an:, wywiązywać się z nnych waż- 
Dych swmieb zobow iązau.

Takiego stanu rzeczy nie m igi Zarząd Ma- 
cieizv to'erować i dlatego zwołał dzisiejsze ze 
branie, mające na celu szukanie środków ra tun
ku lub też rozwiązanie istniejących szkól Ma 
cieizy Zarząd gospodarował bardzo oszczędni'’ 
w ostatnich latach nie tylko nie otworzył an- 
jednej nowej szkoły, ale nawet ani jednej kła 
sy. W tegorocznym preliminarzu cbrojono wy
datki do takiej granicy, że poza nią można jeż 
mówić tylko o zamykaniu szkół. Stałe dochody 
Macierzy są bardzo małe, główne ich źródło le
ży w o fia rach  społeczeństwa, któro obeerre ot- 
dopisały, a wydatki są stałe i stal9 rosną. A 
przecież sprayra Mrcierzy — to nie jest sprawa 
lokalna, to kwestya, obchodząca cały naiód, gdyż 
„resów polskich powinien bronić ogół całego 
społeczeństwa, bo same one się nie obronią.

Wiadomość o grożnem położeniu Macierzy 
wstrząsuęla opinią publiczną i poruszyła do ży
wego cały ogół polski. Najpierw pospieszył z po
mocą sam śląsk Wśród polskiej inteligency 
zebrano naprędce 10 000 koror, a w ważniej
szych miejscowościach urządzono śląskie dnie 
Macierzy. Również poza Śląskiem zajęto się 
szczerze Macioi zą. Obecnie datki płyną. Dotąd 
zebrano już około 70.U00 koron, mimo to po
ważne niebezpieczeństwo grozi nadal. Na razie 
ofiaiy te uratują Macierz, ale co będzie na 
przyszłość? Jeżeli pomoc społeczeństwa nie bo
dzie taką.jakiej rzeczywiście wymaga sanaeya i 
byt Maemrzy w przyszłości to następne walne 
zebranie m usia łoby  zamknąć szkoły z ogromną 
szkodą dla narodowej sprawy.

P. F i l a s i e w i e z  powitał następnie p rz y b y 
łych delegatów i eości, w szczególności dra 
Bandrowskicgo, p. Natansona, posła dra  Michej
dę, P Wężyka-Rudzkiego, znanego dobrodzieja 
Macierzy i inżyniera Yalkę z Dąbrowy Górni
czej.

Na wniosek inżyniera K i e d r o n i a  z Dą
browy wybrano honorowe prezydyem, do któ- 
rego weszli pp. prezydent dr Leo, poseł dr lian- 
drowski, mecenas Osuchowski z Warszawy i p. 
Wężyk-Rudzki. Faktycznym przewodniczącym 
wybrano posła Micheidę, zastępcami d; 'ana  
Buzka z Dąbrowy i dyr. Steina _ z Białej, na 
sekretarzy powołano pp &t. Marcinka, prof. L u 
dwika Eckerta i Józefa Ostraszkę. t

Nastąpił referat o p o ł o ż e n i u  f i n a n s o -  
w e m  M a c i e r z y .  Wygłosił go w następstwie 
dyr. Piątkowskiego z Orłowej prof H a j d  u 
k i e w i  cz.

Wyczerpujący swój referat zamknął sprawo
zdawca wnioskiem, że chcąc szkoły na Śląsku 
utrzymać, potrzeba jeszcze do sońca rosa  bie
żącego 55.000. K, z a ś  od  1 s t y c z n i a  do  
k o ń c a  r o k u  s z k o l n e g o  j e s z c z e  150.000 
kor., czy l i ,  r a z e m  200.000 K Kwotę tę  mo
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żna zebrać w chwi’i obecnej przedewszystkiem 
doraźną składką. Ażeby utrwalić byt zakładów 
istniejących potrzebne jest konieczne zorganizowa
nie s t a ł e j  p o m o c y  za pomocą zapisów, wpi
sywania się na członków, szczególnie wspiera
jących, z wkładką roczną 25 K, organizowanie 
stałych komitetów Macierzy w poszczególnych 
miejscowościach, urządzanie w jak  największej 
ilości miast i miasteczek corocznie „dni Macie
rzy*, stałe subwencjonowanie Macierzy przez 
insty tucje  finansowe i autonomiczne, wreszde 
pozyskanie przez polskie przedstawicielstwo po
lityczne jak  największych subwencyj państwo
wych i Krajowych.

Reierent przedłożył imieniem zarządu głów
nego rezclceye, wyrażające uznanie i wdzięcz
ność Kołu polskiemu w Wiednia i jego preze 
sowi, Radom m. Krakowa i Lwowa, mecenasów 
Osuchowskiemu z Warszawy, instytucyom i 
wszystkim, którzy pospieszyli z ofiarami dla 
Macierzy, wreszcie prasie polskiej.

Rezolncye domagają się stałej, zorganizowa
nej pomocy ze strony wszystkich łzielnic Pol
ski.

Dalej powiedziano w rezolucyach:
„N adzw yczajne w alne zgrom adzenie M. S. K s. C., 

nznając w caiej pe łn i z  najży wszą w dzięcznością 
w ydatność dotychczasow ej pomocy, u w aża  mimo to za 
zwój obow iązek s tw e rd z ić  publiczn ie  ja k  n a jd o 
b itn ie j, że niebezpieczeństw o zam knięcia zakładów  
nio zostało  dotąd csnn ię te , w yraża jednak  aw ą n ie 
zachw ianą nfcość, że społeczeństw o polskie w y trw a  
w rozpoczętej akcyi i ńo npankn szkół ty la  ofia
ram i stw orzonych i do te j pory u trzym yw anych 
n ie  dopuści.

„N adzw yczajne w alne zgrom adzenie stw ierdza, 
że nieodzow nym  w arunkiem  is tn ien ia  M acierzy w 
przyszłości je s t s ta ła , z o r g a n i z o w a n a  o f i a r 
n o ś ć  w sz y ik ic h  dzielnic Po lsk i, iudność Dowiem 
po lska n a  Ś ląsko , jakkolw iek  ofiarność je j z  roku 
na  rok zn acz ' le w zrasta , corocznych po*rzeb Ma' 
cierzy żadną m iarą sam a pokryć nio zdcł3,

„N adzw yczajne w alne zgrom adzenie podkreślając 
z całym  naciskiem , że g i m n a z y u m  r e a l n e  w 
O r ł o w e j , obciążające nadm iern ie  budżet ta k  Ma
cierzy , ja k  i T. 3. L., a m ające na jw ięk szą  frek- 
wencyę ze w szystk ick  zakładów  średnich  n a  Ś lą 
sko, nie ty lko n ie  zostało  dotąd upaństw ow ione, 
a l e  n a w e t  n i e  o t r z y m a ł o  s u b w e n c j i  
r z ą d o w e j ,  odpow iadającej choćby w p rzyb liże 
niu  kosztom  u trzym an ia  go, mimo, że w  czasie 
is tn ien ia  tego zak ładu  znalazł rząd  możność I spo
soby u tw orzenia  dwóch n iezby t potrzebnych z a k ła 
dów średnich  riem ieck ich  n a  Ś lą sk a  opaw skim  —  
up rasza  Koło polskie w  W iedn ia  o dołożenie wuzel 
k ich s ta ra ń  celem zniew olen ia  rząd u  do bezzw łocz
nego upaństw ow ien ia  polskiego gim nazyum  rea ln e 
go w O rlow ej, lub  też  udzielen ia  stow arzyszeniom  
je  u trzym ającym  subw oncyi w wysokości kosztów  
u trzy m an ia  tego  zak łada .

Prezes p. F  i 1 a s  i e w i c z odczytał następnie 
cały szereg listów i depesz, nadesłanych z ca
łej Poiski z okazyi walregc zgromadzenia. Mię
dzy innemi nadeszły listy lnb depesze od po
słów ZarańsL.ego, Skaroka, Górskiego, mecena 
sa Osuchowskiego (z kwotą 5.000 koron i przy
rzeczeniem nadesłania jeszcze 25.000 kor), Koła 
polskiego w Petersburgu (z kwotą 200 rnbli), 
redakcy. „Nowej Reformy", posła dra E. Ada
ma, Banka przemysłowego (z kwotą 800 kor.), 
red. .DzienniKa Kijowskiego" (z kwota 4000 rb.), 
prof. Twardowskiego ze Lwowa, który się do
żywotnio opodatkował na rzecz Macierzz po 3 
kor. miesięcznie, arcybiskupa Bilczewskiego,red. 
Krysiaka z Berlina, posła dra Głąbińakiegu, p ro f . 
Mohra ze Sambora (z kwotą 100 kor.), profeso
rowej Ero wieżowej z Krakowa, prof. dra Wi- 
cherkiewicza (z kwotą 50 kor.), Tow. dla han
dlu i przemysłu we Lwowie (z kwutą 1000 K), 
Tow. wzaj. k redrta  w Łowicza (z kwotą 200 
rubli), ministra Długosza (z kwotą 1000 kor.), 
prezesa dra L e a  z doniesieniem, że Koło pol
skie złożyło dalsze 1000 kor., oraz, że czterech 
obywateli krakowskich 2łożyło dla Macierzy na 
jego ręce 20.000 kor., a dyr. F r. Paszkowski 
300 kor. Prezes dr L  e o doniósł nadto, że Wy
dział krajowy uchwalił wypłacić T. S. L. sub- 
wencyę 40.000 kor., z czego Macierzy ma przy
paść 18.000 koron. Inżynier T a l k  o złożył na 
rzecz Macierzy 370 koron.

Te objawy ofiarności, mówił p. F i  l a  s i e 
w i e  z, świadczą, te  na odzew Koła polskiego 
w Wiedniu społeczeństwo nie pozostało oboję
tne, przeciwnie, w imię poczucia narodowego 
obowiązku pospieszyło z doraźną pomocą i to 
wszędzie, gdzie bije serce polskie. Okazuje się, 
że za Macierzą cieszyńską s t o i  c a ł y  n a r ó d  
p o l s k i .  Polacy śląscy okażą się wdzięcznymi 
za te objawy ofiarności przez tem gorliwszą 
pracę oświatową i tem żarliwszą obronę naro
dowych interesów. _

Poseł dr 3 a n d r o w s k i  podniósł, ze Ma
cierz nie jest insrytucyą finansowa, tylko orga- 
n zacyą ideową. W  razie potrzeby, stanie za 
nią cały ogół poiski i nie dopuści do jej upad
ku. Rząd postanowił dać tylko 5.000 k. sub- 
wency. na gimnazyum polskie w Orłowej. Je s t 
to kwota stannwczo za mała i świadczy o le
kceważeniu interesów kulturalnych polskich n a  
Śląsku. Kolo polskie powinno się w obecnej 
chwili domagać powiększenia tej sumy.

Przemawiali dalej dyr. S t e i n ,  proiesorowie 
S z u r a  i W a g a ,  wreszcie sekretarz Macierzy 
p. St. M a r  c i n b k, który sv gorącym apelu 
wzywał do zdwojonej pracy naroaowej na Ślą
sku w odpowiedzi za ofiarność polskiego ogółu 
na cele Macierzy.

Adwokat dr K i e r  n i  k z Bochni podniósł, 
:e zebranie nsnnęło pesymizm, z jakim spieszo
no na walne zebranie i oświadczył, że w Boch
ni zawiązał się komitet, który podjął zbieranie 
funduszów na rzecz Macierzy. Z a  p r z y k ł a 
d e m  B o c h n i  p o w i n n y  i ś ć  i n n e  m i a 
s t a  w G a 1 i c y i.

Na wniosek inżynier K ie  d r o n i ą  uchwaliła 
zebranie wysłać telegram do dr L e a  za jego 
energiczną akcyę ratunkową na rzecz Macierzy 
w Wiedniu i Galicyi.

Poseł dr M i c h e j d a  stwierdziwszy, że Ko
ło polskie dawniej i obecn:e popierało zawsze 
każdą sprawę, obchodzącą Polaków śląskich, po
dziękował delegatom za przybycie i zamknął 
obrady.

Zebrani odśpiewali polski byma narodowy, 
poczem rozjechali się do domów z radosnem 
uczuciem, że na razie ofiarność polska u c h y 
l i ł a  k a t a s t r o j ę  c i e s z y ń s k ą .

Hot śpiesnKća pe lffl.
(śprawozd. własne „Nowej Reformy".)

Lwów, 9 listopada.
Z najodleg lejszych  zakątków  P o lsk i p rzyby li śpi 

wacy do stolicy k ra ju . P rzy  Dyli śpiew acy z W a r
szaw y, P o z n a ira  1 z B erlin a  od O św ięc 'm ia po 
B roć", p rzybyli w szyscy n a  w ielk ie  śpiew acze 
św ięto, w itan i serdecznie słowem i p ieśn ią  przez 
kom itety w  K rakow ie i Lw ow ie.

P ierw szym  podniosłym  m om entem  w bazylice 
a rcn ik a ted ra ln e j we L w ow ie było wyKonanie ora- 
torynm  M ieczysław a S o łty sa ; „S ln b j J a n a  K az i
m ierza" nap isane n a  głosy solowe, chóry z tow a
rzyszeniem  o rk iestry  T ow arzystw a  muzycznego. 
Dzieło m uzyczne dużego ta le n tu , w ystndyow ane pod 
osobistem kierow nictw em  kom pozytora, p rzy  o lbrzy
mim nakładzie  p racy, k tó re j precyzyjne w ykonanie 
przynosi chlubę lw ow skiem u T ow arzystw u m nzyczne- 
mu, zostało  szczęśliw ie w /b ran e  ku uczczenia pięć
dziesięcio letn iej rocznicy pow stan ia  r. 1 863 . Przed 
wielkim  ołtarzem , tam  gdzie przed trzem a w iekam i 
w ielkoduszny król sk ładał śluby n stóp N ajśw iętsze j 
P an n y  królowej korony polskiej, uprzytom nił liczny 
zastęp  śpiew aczy tę  w ielką chw ilę dziejową, a kil- 
kBtysięczny tłum  słuchał z przejęciem  potężnej, do 
serca  w n ika jące j p ieśni. W  kościele zapanow ała 
ta k  podniosła i  m ajesta tyczna  cisza, że się zdaw ało, 
że dnch k ró la  unosi się w p rzestw orzu  i w ypow ia
da w ielkim  głosem słow a ślnbowania...

P ierw sze , że  ta k  powiem urzędow e zebran ie  śpie
waków, odbyło cię w soDotę w  pałacu  sportow ym  
p rzy  ulicy Z !elonej. D a zgrom adzonych na  wspólną 
próbę przem ów ił prezes T  o t  li i  w ypow iadając go 
rące  słow a pow itan ia , przedstaw ił śpiew akom  dy
rek to r „L u tn i w arszaw skiej*  P ię t ra  M u s z y ń 
s k i  ego , jako  kierow nika chórów, k tó re  m iały  od
śpiew ać w spólnie w szystk ie tow arzystw a i zespoły 
śpiew acze. M aszyński przem ów ił od siebie ciepło i 
serdecznie w skazując śpiew akom  w ielkie zadanie, 
jak ie  m ają  d la  ukochanej p ieśni po iskiei do speł
n ien ia . P o  odbycia proDy uo a ii się śp iew acy na 
zasłnżony  spoczynek, a  n iedzielę  rozpoczęto od 
w ysłuchania  mszy św iętej w  bazylice rzym sko-ka 
toiickfej.

P rzystępu jem y  do na jw ażn ie jsze j części z jazdn  
polskich śpiew aków , ja k ą  by ł bezsprzecznie k o m  
c e r t ,  a  r a c z e j  t u r n i e j  ś p i e w a c z y  w s a 
l i  T e a t r u  m i e j s k i e g o .  Przedew szystk iem  
konsta tu jem y, że na  p ro w in c ji pan u je  w ielk ie za 
m łow anie do p ieśn i o jczystej, i  w iele p ięknych i 
w yszkolonych głosów  p racu je  pod w y traw n ą  ręk ą  
kziolnych dyrektorów . Je ż e li jak i 1 to n ieznaczny 
za rzu t poszczególnym  tow arzystw om  uczynić można, 
to  chyba zb y t obfity dobór utw orów , k tó ry  ja k  n a  
tu i niej śpiew aczy były nieco nużący.

M iłą n iespodzianką by ł m ilu tk i chór m ięszany 
T o w arz js tw a  m uzycznego w S a m b o r z e ,  k tó ry  
odśpiew aniem  w dzięcznej „B a rk a ro li"  Mnnfihhojma- 
m era i „P ieśn i ż e g lirz y "  Żeleńskiego w yw ołał ua- 
służone i długo n 'em ilknące  oklaski. K ulm inacyjnym  
punktem  program  a były u tw ory, odśpiew ane przez 
w szystk ie tow arzystw a śpiewacze.

S łyszałem  olbrzym i zespół „M finner gesangsye- 
r e ^ u "  w  W iedniu , słyszałem  znakom ite chóry to 
w arzystw  z K olonii ,n a d  R enn  i w ęgierskiego 
chóru z D e treczy n a ; słyszałem  w iele  innych zespo
łów, a le  tak iego  zespołu Lwów  n ie  s ły szał i n ie  tak  
rychło  nsłyszy. P ieśn i z k ilk u se t p ie rs i śpiew anych 
pod w y traw n ą  b a tu tą  P io tra  M aszyńskiego, m iano
wicie p rześliczny  u tw ór sam ego d y ry g en ta  „D w ie 
dole* i kom nozyeya o w ielce poetycznym  n astro ju  
S t; N iew iadom skiogo: „G róu W ik in g a" , w ywoiały 
w p r o s t  o l b r z y m i e  w r u ż e n i e :  T rzeb a  było 
is to tn ;e te j m iary  m uzyka i dy rek to ra , jak im  je s t 
P io tr  M oszyński, k tó ry  po dwóch jedyn ie  próbach 
oponow ał w  zupełności tru a n e  u tw ory  I poprow adził 
śpiew aków  do św ietnego zw ycięstw a!

W stąp ili n a  e strad ę  najd rożsi z drogich nam  
braci-Spiew aków : członkow ie „ L u tn i"  w a r s z a w 
s k i e j .  S a la  za trzę s ła  się  od bnrzy  oklasków, a 
gdy zabrzm iało  ze sceny hasło  śpiew acze: „W am
to b racia  i-wam, śpiewam  1 g ram  , łza  serdeczna za
b łysła  w niejednem  okn. N iem llknąc mi oklaskam i 
dziękow ano drogim  gościom za  w span iale  w ykona
ne u tw ory , a gdy p rzeb rzm iały  tony  pięknych 
pieśn i, w y stąp iła  n a  e strad ę  d e leg a c ja  śpiew acza 1 
w ręczy ła  dy rek torow i M aszyńskiem n w span ia ły  w ie
niec. OdśpiewBiniem pieśni legionów  przez w szy st
kie zespoły śpiew acze zakończono koncert, k tó ry  
pozostanie n a  d łrgo  w  m e z a .a r te j pam ięci u cze
stników .

Tego srm ego dnia po południa odbyło się u r o 
c z y s t e  o t w e r c i e  z j a z d u  w  salach  S trze ln i
cy m iejskiej. Z ebranych delegatów  pow itał prezy- 
d sn t m. L w ow a p. N e u m a D ,  k tó ry  w gcrącem  
rrzem ów ien in  podkreślił, że Lw ów  był i  pozostanie 
na  zaw sze polskim .

Mówili następn ie : honorow y prezes Z w iązku ks. 
A ndrzej L u b o m i r s k i  i przew odniczący kom itetu 
obchodu 50 rocznicy  pow stan ia  styczniow ego dr 
W ito ld  L e w i c k i ,  którego gorące słow a o zn a 
czeniu p ieśn i -polskiej w yw ołało głębokie w rażen ie . 
U czestnik pow stan ia  p. W ojciech B i e c b o ń s k i  
zakończył szereg  jo w itań , w yrażająo  życzenie, aby 
pieśń pulska pow iodła kiedyś bojowników za  w ol
ność do zw ycięstw a:

Na w n ’o?ek d ra  Czernego, p rezes i L u tn i lwow
skiej, w ybrano przew odniczącym  zeb ran ia  h r. A n
d rze ja  L u b o m i r s k i e g o ,  a  n a  se k re ta rz a  po
wołano M aryana P  o n  t  a n  ę , prezesa „E cba" lwow
skiego. P o  sp raw rzdan in  k o m isji s ta tu tow ej u- 
c h w a l o n o  s t a t u t  z w i ą z k o w y ,  a  n a s tę rn ie  
w ybrano prezesem  Zw iązku p. D yonizego T o t h a ,  
zaś jego zastępcam i pp. F o n tan ę  1 d ra  Scl.bnguta, 
tudzież 1 4  w ydziałow ych, jako też  ko irisyę  rew izy j
ną  i  członków sądu polubownego.

P rezesem  Honorowym Z w iązku w ybrano ka. A n
d rze ja  L u b o m i r s k i e g o .  Jak o  przyszłe  m iejsce 
zjazdu w roku  19 1 5  w szystk ich  tow arzystw  zw iąz
kowych ustanow iono K r  a k ó w.

W reszcie  uchw alono polecenie d la  w ydziału, aby 
doiożył s ta rań , celc-m kultyw ow ania  p i e ś n i  I n 
d o w e j ,  aby  ona dona d o ta rła  pod strzechę. P rz y 
jęto  też  do m .łej wiadomości zaproszenie n a  zjazd  
śpiew aczy do P oznan ia  w roku  1 914 .

O brady zakończył serdecznym  przem ów ieniem  w i
ceprezes „ L u tn i"  w arszaw skiej p. K a c z y ń s k i ,  
zachęcając brać śpiew acką do w ytrw ałe j pracy.

W ieczorem , o godzinie 9, odbył się w salach  
ratuszow ych r a n t ,  zaś jn tro , w  poniedziałek , od 
dadzą iw ow skio zespeły pam ięci przedw cześnie zga 
słego p ieśn iarza  ś. p. J a n a  G a l l a  bołd i u rządzą  
K o n c e r t ,  z k tórego czysty  dochód przeznaczono 
n a  pomnik ś. p. G alla.

Gnścio w arszaw scy  pow racają  w poniedzi ałek 
nocy do domu, O,

%>rZe p r f t i  h o M o m u .
(„Wisła" — „Cracovia* 1:0).

W czorajszy  m atch, kończący sezon jes ienny  piłki 
nożnej, przyniósł zarazem  na jbardzie j em oeyonnjącą 
Bensacyę foutballow ą: decydujące zapasy  pomiędzy 
dw iem a eddaw na „pierw azem i" d rożynam i krakow  
akiem i o m istrzostw o G alicyi, nagrodę w ędrow ną 
Polskiego Z w iązku p iłk i nożnej i p n h ar sreb rn y  
Z tego też  pow oda widzow ie n a  boisku sportow em  
zeb ra li się  licznie, a  napięcie ciekaw cśoi w śród 
nich było ta k  silne, że przechodziło  aż w nieopa 
now ane zdenerw ow anie, co w  części udzielało się 
także  graczom .

T rzeb a  jed n ak  z góry p rzyznać , t e  g ra  sam a 
podczas w czorajszych zawodów nie zupełnie s ta ła  
sw ą form ą n a  wysokości ich  w ażności 1 z a in te re 
sow ania. Tem po je j było energiczne, a le  kom bina
c j a  n iezby t w yszukana, a  dość liczne forne I wy 
nikające s tąd  zaw sze pew ne zam ięszanle powodo
w ały  chaotyczność.

W  pierw szej połowie a taao w ala  energ iczn ie  p rz e 
w ażnie „C racuT ia" i g ra  w znacznej części odby
w ała się n a  połow ie “ W is ły " , a b ło tn is ty  mocno 
te ren  przed je j b ram ką spowodował k ilk a  bardzo 
niebezpiecznych d la  czerw onych sy tnący j, z  k tórych  
jednak  biało-czerw oni n ie  potrafili definityw nie 
skorzystać. K ilka  cornerćw  zaznaczyło  ta  przew agę 
„ C ra ;o v ii“ w p ie rw sz jj połowie gry , jednakże  aż 
do panzy n ie  dała  ona żadnego rezu lta tn .

P odczas pauzy  odbyła s ię  m ała uroczystość k lu 
bowa „ C ra c o rii" : kap itanow i je j, Synow cowi, k tó ry  
w łośnie rozg ryw ał se tny  m atcb, p rezes je j p. Kon- 
czynski po przem ow ie, w ręczył g ra tu lacy jn y  upo
m inek, ca puDliczność p rzy ję ła  grom kim  aplauzem . 
Jednakże  i  ten  ładny  mom ent uczaciow y n ie  po
tra fił rozanim ow ać „C racovii“ do g ry  zw ycięskiej 
P rzeciw n ie , „ W is ła "  znalazłszy  się nu te ren ie  pO' 
przednim  „C racov ii“ w ygodniejszym  do obrony, 
sp raw n ie j odbija  a tak i biało*czerwonych i  Bama n a 
c iska  ich bardzo energicznie. Z tych  a taków  udaje  
oię je j w reszcie zdobyć goala, w cale p iękn ia  z po 
dau ia  O lejaka a  s trz a ła  P rzystaw skiego . N astępu jące  
potem energ iczne w ysiłk i i i ta k l „O racovii“ roz
b ija ją  blę o silną  obronę i doskonale przytom nego 
i zręcznego b ram karza  czerw onych i zwycięgTwo po
zo sta je  p rzy  „ W iś le "  1 :0 .

W  ten  sposób po w czorajszych zaw odach „ W i
s ła "  w ysunęła  się n a  czoło aru ży n  footDailowych 
polskich, zw yciężyw szy dw ukro tn ie  p ierw szą  z  lwów- 
sk !eh drużyn  „Pogoń* 1 w czoraj w reszcie po d łu 
giem  zm aganiu  się p ierw szą z k r.akow skicn „C ra- 
coi ę " . Sędzia  funkc jonow ał w czoraj n ienagann ie . 
W śród  pew nej części publiczności zapanow ał po 
m atehn  n a s tró j p rzygnęb ien ia .

Kronika postania 1853-84 roku.
1 0  l i s t o p a d a .

Z aatakow any przez dw ie ro ty  p iechoty 1 25  ko
zaków  w Uścfenioach (P .) m ajor L enieckl, po k ró t
kiej obronie dw oru w ycofnje się i zajm uje pozycyę 
u stóp pagórka  za  w sią, gdzie w ałczy do późnej 
i-oey, poczem ustępuje, n ie  poniósłszy w iększych 
s tra t. —  O ddziałek pieszy poruczn ika S zan iaw sk ie
go n a p a la  pod Lem anam i n a  p a tro l objezdezyków, 
a zaatakow aw szy  M oskali a  zi sadzki, zm usza ich 
Jo ucieczki. —  W  okolicy Ł ącznej (Lub.) uc iera  
się Kozłow ski z M oskalami.

K r o n i k a .
f i r a & < l tv ,  10 listopada.

Pogoda. Z acuym m y już  m ieć tę  szarugę  je s ien 
ną, k tó ra  je s t przejściem  od jesien i do zim y. Czas 
nadzw yczajn ie  sm utny, usposabiający  do „sp leenu" 
i m elancholijnych rozm yślań  N iedziela w czorajsza 
by ła  jeszcze w cale ład n a , dopiero noo rozszlochała 
się deszczem. Około g. 5 po północy po la tyw ał n a 
w et śnieg, a le  ta ja ł  na tychm iast, zanim  jeszcze 
spad ł n a  Druk. R ów nocześnie oziębiło się znacznie. 
D zisia j w  południa w skazyw ał te rm om etr 6 5° C 
powyżej zera .

Raut „Strzelca*, urządzony w czoraj w  sa li 
S tarego  te a tru , pow iódł się doskonale. L iczne za 
stępy  gości, w śród k tó rych  zauw ażyliśm y p rz e d 
staw icie li w szystk ich  sfer I zawodów, k ilku  posłów 
w iceprezydenta d r Szarskiego, szereg  oficerów i  t .  d., 
z w ielkiem  ożyw ieniem  bra ły  udział w  zabaw ie, 
w ybornie zaaranżow anej.

W chodzących n a  schody gości w ita li p rz e d s ta 
w iciele o igan izacy l strzeleck iej z prezesem  „S trze l
ca"  posłem T etm ajerem , i  przew odniczącym  kom i
te tu  rautow ego Inżynierem  Żm igrodzkim . P rzez  
foyer, w  którem  ustaw iono ze sm akiem  urządzone 
paw ilony kw iatow e, p rzeprow adzano gości do cali, 
gdz:e po godzinie 1 0  rozpoczęta się część rau to w a 
w ieczora p ro d u k c ją  o rk iestry . P o tem  p. W ład. 
Ż arsk i I L a u ra  P y tliń sk a , a r ty śc i naszej sceny, 
w ypow iedzieli u tw ory  M akuszyńskiego. Różyckiego 
i K onopnickiej, dr R adecki zaś odegrał n a  wio- 
linczeli k ilk a  in te resu jących  m elodyj. U rozm aice
niem  były  „chińskie cieni*.", p rzedstaw iające  przy 
przyciem nionej sa li n a  ek ran ie  k ilk a  ch a rak te ry 
stycznych postaci krakow skich , z tek s tem  —  um y
ślnie napisanym  przez p. E  im nnda B iedera .

Po godz. 11 te j rozpoczęły się tań ce  bardzo oży
wione, prow adzono n ad er sk ładn ie  przez p. W ojew - 
skiegu. Do k a d ry la  stanęło  przeszło sto  par. Z aba
wa trw a ła  do biaf go d n ia , bo dopiero po godz. 7 
rano opustoszał gm ach S tarego  T ea tru .

K om itet dzielnie w yw iązał się ze sw ego z a d a n u . 
Szczególnie je j o przew odniczący, inż . Żm igrodzki, 
przeprow adził szereg  doskonałych pom ysłów , k tóre 
szczególnie w części bufetow ej okazały się nad er 
trafnem i. Poprow adzenie bu fetu  w spooób is to tn ie  
w ykw intny , je s t zasługą  pań : pułkow nikow ej W es- 
s e ly W e j,  M arkiew iezow ej, Mossoczowej, N unbergo- 
w ej, P ie traszk iew iczow ej, R ydlow ej, A leks. K arczo
wej, K onst. Srokow skiej, W łodz. T etm ajerow ej, Żmi
grodzkiej 1 i.

Poświęcenie nowego lokalu „Gwiazdy". W czo
ra j odbyło się pośw ięcenie nowego lokalu  s to w a
rzyszen ia  polskich rękodzielników  i  p rz e m y sło w e . v 
„Gwiazdy “ p rzy  ul. K arm elick iej 1. 31 . U r ^ J ^ S ć  
rozpoczęła się uroczystem  nabożeństw em  o iraw io- 
nem przez ks. dr. H annszka o godz. 9 rano w 
kościele 0 0 .  K arm elitów . Podczas nabożeństw a śp ie
w ał chór sem inaryum  nauczycielskiego m ęskiego. 
N a nabożeństw ie byli obecni p rzedstaw iciele  w szyst
k ich stow arzyszeń  rękodzieln iczych i przem ysłow ych 
z K rakow a i członkow ie „G w ’azd y “ z prezoBem p. 
Zającem . P o  nabożeństw ie pośw ięcił nowy lokal 
„G w iazdy" przy  ul. K arm elick iej 1. 21  ks. dr. H a -  
n u s z e k  I w serdecznych słow ach przem ów ił do 
zebranyeh. Nowy lokal „G w iazdy" je s t  dość obszerny.
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lcw idłam l. To pośw ięcenia odbyło się przyięcie, 
podczas k tórego przem ów ił prezes „G w iazdy" p. 
Z ając I liczn i p rzedstaw iciele  pokrew nych in s ty  
tncy j.

W ieczorem  odbył się w sa li te a tra ln e j „G w iazdy" 
u roczysty  w ieczorek ku  czci ks. Józefa  P oniatow 
skiego. Słowo w stępne w ypow iedział p u f .  d r  S ta 
nisław  K o z ł o w s k i ,  p rzedstaw iając bohaterskie 
czyny ks. Józefa . „O pow iadanie L irn ik a "  L e n a rto 
w icza w ygłosił z odczuciem p. Sw ierczek, puczem
odegrano siłam i am atorsk im i „X  paw ilon" . Dosko
nale  w yw iązali się z ró l: pp. Sw ierczek (K onrad), 
O borski (K ryłow ), K w iatkow ski (żandarm ) i  panna 
K usówna (Ludw ika). N a zakończenie w ieczora przed- 
staw iono „Apoteozę ks. Jó ze fa" . S ala  była pełna 

Z teatru  miejskiego. Środow e przedstaw ien ia  
„K sięcia Józefa" p. M ichaliny Mossoczowej, w raz 
z p ięknym  obrazem  M atejkow skim  „K azan ie  S kar
g i" , przeznaczonem  je s t  dla m łodzieży. Ceny popu
larne .

P róby  z d ram atu  R oberta  P racco  „M ajak i" są 
w pełnym  toku. In te re su ją c a  ta  ze w szech m iar 
sz tuka  p rzedstaw ia  we w szystk ich  roiaoh ta k  p ię
kne zadanie, że a rty śc i, g ra jący  w n ie j, s tndyu ją  
je  z zajęciem , p rag n ąc  z n ich  w ydobyć w szystk ie  
piękności dzieła. G łów ne ro le p rzypadły  w udziale 
p. Solskiej I p. A dwentowiczowi.

W  próbach je s t  rów nież w esoła krotochw ila  H en- 
nequ iu ’a  i V eber’a  „ P a n i p reze iow a" .

O tw a rc ie  h e r b a c ia r n i  lu f lu w sj. W  sobotę od- 
botę odbyło się w K rakow ie pośw ięcenie lokaln 
I h e rb ac ia rn i ludow ej w demu p rzy  ulicy R efor
m ackiej pod 1. 3. P ie rw sza  herbac ia rn ia  Indowa 
o tw a rtą  zosta ła  w dniu  2 3  g rudn ia  1 9 0 2  roku  w 
domu m iejskim  pod i. 2 8  przy u licy  św. M arka, 
następn ie  przen iesioną zosta ła  w r . 1 9 0 4  do lo 
k a lu  p ryw atnego  w domu pod 1. 10  przy ul. św. 
K rzyża, a  w roszcle od lipca  b. r. m ieści się w lo
kalu  p rzy  ul. R eform ackiej pod 1. 3. H erb ac ia rn ia  
pozostaje pod zarządem  osobnej delegacyi sekcyi 
dobroczynnej R ady m iejskiej. Jed en  z członków de
legacyi, obecnie p. M ikołaj P ro ń , pe łn i obow iązki 
sk a rb n ica  I zarządcy  h e rb ac ia rn i; zastępcą  jego w 
zarządzie  h e rb ac ia rn i je s t  p. P io tr  M akowiecki. —  
H erbaciarn ia  m a służyć przedew szystk iem  niezam o
żnej ludności m iasta , za  ja k ą  należy nw ażać w szel
ką młodzież szkolną i  rękodzieln iczą, oraz inne 
w arstw y ludności, n ie  rozporządzające dostatecznem i 
funduszam i na  sw e u trzym anie, ja k : n iżsi urzędni- 
em eryci, ubożsi rękodzieln icy , pracow nicy i pracow 
nice w przem yśle , robotnicy  w szelkiego rodzaju  
oraz uczestn icy  w ycieczek, zw iedzających K raków .

L okal herb ac ia rn i sk łada się z dwóch obszerny cn 
i w idnych ubikacyj, posiada ośw ietlenie gazow e 
1 je s t nadzw yczaj czyBto i schludnie u trzym any. 
Sam ow ar, połączony z r a i  ą w odociągową, m-iźe do
s tarczyć  dziennie gorącej wody n a  bardzo znaczną 
ilość filiżanek  herbaty . L okal o tw arty  je s t przez 
cały rok ; w po ize le tn ie j od godziny 6, a  w porze 
zim owej od godziny 7 rano  do godziny 9 wieczo 
rem —  w dnie n iedz 'e!ne  I św ię ta * o  godziny 7 
rano do godziny 1 po polndnin.

W  h e rb ac ia rn i podaje się gościom ja k  dotąd 
h erba tę  bardzo dobrej jakości, jed n ak  b~z rum u, a 
w ięc h e rb a tę  czystą, z  c y try n ą  lub mlekiem, a nad 
to b ia łą  kaw'ę i mleko, oraz sp rzedaje  Blę chleb 1 
bułki po cenach n astępu jących : h e rb a ta  czysta  czy
s ta  4  h a l., h e rb a ta  z cy try n ą  4  hal., h e rb a ta  z m le
kiem 6 hal., kaw a b ia ła  12  hal., jedua  czw arta  
l i t r a  m leka 8 hal., chleb i bułki 2  hal.

Sprawy emigracyjne. P ro k u ra to r d r Je n d l bada, 
obecnie cały m ateryał, zeb rany  w spraw ie n ad n ż ić  
em igracyjnych p rz e z  sęd z ió w  śledczych Celem u s ta 
lenia, w jak im  k ierunku  m ają TSó dalsze dochodze
n ia . S p ra w a  p . R e sc h a  m a m a ła  być z  tego  po
da  odroczoną i zażalen ie  jego przeciwko aresz tów 5 
śledczem u będzie dopiero rozpa tryw ane  w raz z za 
żaleniam i innych  aresztow anych  we środę n a  s e s ji  
wyższego tra jo w eg o  sądn karnego.

p o b ic ie  in s p e k to r a  p jL cy ine tjO - W czorajsze j
nocy a resz tow ał in spek to r policyi p. Scbim sheim er 
na K azim ierzu  znanego w łam yw acza Józefa  Je z  o r 
skiego. W łam yw acz s taw ia ł energ iczny  opór. Pod
czas tego zbiegło się k ilk a  w łóczęgów, a jeden  
z nich uderzy ł in spek to ra  kam ieniem  w głow ę. —  
P . Schim shtiimer upadł n a  chodnik. Zaw ezw ano le 
karza  pogotow ia, k tó ry  zranionego zaopa trzy ł i od
w iózł do domu,

W tam an ie . Do m ieszkan ia  L eontyny  Goldowej 
przy ul. Miodowej 1. 2 1 , zak rad ł się w czoraj 20 
le tn i B e ri F isch le r i zab ra ł k o sz to w n o śc i w artości 
6 0 0  koron. P isch le ra  aresztow ano i skradziono rze 
czy odebrano.

A re s z to w a n ia  e n r t j r a c y jn e .  W czoraj a resz tow a
ła  p o lic ja  p. Ignacego U ngera, zastępcę firmy Gold- 
luBt i  S ka  w  N adbrzesiu  pod zarzutom  nadużyć e- 
m igracyjnycb.

Samobójstwo. W czoraj rano  n a  w ale pcfortecz- 
nym  w R akow icach pow iesił się na  dłngim  knocie 
od lam py p o rty e r kolejowy S tan isław  Bordel P rzy 
czyną sam obójstw a były n iesnask i rodzinne.

Aresztowanie podpalacza. P od zarzu tem  zbro
dni podpalenia, a re sz t w ano w czoraj w K rakow iu 
2 9 -k tu Ieg o  R ooorta  A ren d irczy k a  z Jo rdanow a, 
k tó ry  się zw ierzy ł p rzed  swoim znajom ym , iż  pod
palił w Jo rdanow ie  dom swego szw agra  M rugacza, 
w skutek czego spłonęło k ilkanaście  domów.

Oszustki. W ładze tu te jsze  czynią  poszukiw ania 
za dwoma młodemi kobietam i, M aryą W brnerów ną 
i H e le n ą  Śliw ińską, k tó re  p o p e łn iły  w Zakopanem 
i K rakow ie cały ic.ereg oszustw  i  gdzieś zbiegły. 
W  Zakopanem  odgryw ały ro lę dam  z tow arzystw a 
i p o d iw .Ł , że pochodzą z K ró lestw a Polskiego,

Na pogorzelców Jurdanowa. z Zakopanego pi
? :ą do n a s :  W ie lk i  p o żar, który  przbd k ilk a  d a la 
mi w ybuchł w  Jordanow ie, p o z b aw ił dachu przeszło 
SO rodzin tam tejszych . Domy i chaty , k tó re  padły 
pastw ą pożaru, były  przew ażnie  nieubazpieczone, 
to  też  nad  do tkn iętym i tą  klęską, k tó rą  potęguje 
s tra sz n y  n ieurodzaj tegoroczny, zaw isło  widmo gło
du. G o ście  zak ładu  dr. Ckrum ca, za ftribyatyw ą go
spodarstw a, p ragnąc  p rzy jść  w pomoc n ieszczęśli
wym, u rządzili w zesz ły m  tygodn iu ' n a  ich dochód 
tombolę, k tó ra  przyn iosła  dochoda 176  koron. R ów 
nocześnie n a  B r a tn ią  P oiloc w  Z ak o p an em  złożyli 
goście zak ładu  dr. C lram ca  52  koron,

K om itet poczuwa się óo miłego obowiązku zło
żenia serdecznego podziękow ania w szystkim , k tórzy  
przyczynili się datkam i do ta k  pow ażnego w yniku 
finansowego, a w  szczególności pen^yonatow i „W ar- 
szaw ian k a" , szkole pp. P raussów , oraz pp . Tom a
szew skiem u, K om endzińskiem n, Bćze i Spółce h a n 
dlow ej za  hojne da tk i w fan tach .

Aresztowanie b a n d y ty , z  P rzem yśla  donosi ko
respondent nasz  pod datą. 9 b. m.:

K ron ika  po licy jna  no tu je  w iele a resz tow ań  zło
dziei i w ięcej jeszcze k tadzibży , p rzy  których zło
dzieje n ie  w ah a ją  się już  grozić n aw et rew o lw era
mi. T a k  zd a rzy ło się onegdaj nauczycielce pn ieK ., 
k tó rą  spłoszeni złodzieje zm nsili do m ilczenia pod 
groźbą zastrze len ia . _W  dw ie g o dz lry  późaiej zo

niebezpieczny p taszek , K azim ierz W iśniew ski, po
szukiw any przez policyę lw owską, zarzuca jącą  ma, 
że przed dwoma tygodniam i, ścigany przez poll- 
cyan ta , s trze la ł do niego z icw oiw oro, ran iąc  przy 
tej sposobności dość ciężko przechodzącego piz^pad* 
kowo tam tędy  p. B s inarskiego.
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K atastro fa  automobilowa. T elegram  z In o * ' 
W r o c ł a w i a  donosi: A utomobil firm y Głogowski 
i Syn jrz ew ró c ił się na drodze pod św ieciem . ude
rza jąc  rów nocześnie w drzew o przydrożne, S iedzący 
w nim panowie, dy rek to r C z a r l i ń s k i ,  p ra ła t  
L a u b i t z  i d rug i ksiądz, w ypadli z autom obilu I 
odn!eśli ciężkie rany . R any  p. C zan ińsk iego  są  
groźne.

Masowe rabowanie listów w Gracu. J n ż  od
długiego czasu  publiczność, koresponun-ąca w  G ra 
ca, ża liła  się, że nadaw ano przez n ią  lis ty  n ie  do* 
chodzą do m iejsc przeznaczenia. Dopiero onegdaj- 
szoj nocy jed en  ze Btróżów nocnycb, idąc obok głó* 
wnego nrzędn pocztowego, spostrzegł, że ze ściany 
d rew nianej zo sta ł w yłam any kaw ałek  drzew a. P o  
zbadan;u otw oru spostrzeg ł stróż  nocny, że za  śc ia
ną  leży  stos o tw artych  listów . Z ab ra ła  jo uw iado
miona o tem  pulicya i stw ierdziła , że było ich 6 0 0  
sztuk, a  p raw ie  w szystk ie były adresow ane do W ie
dnia. M iały ono w iększą objętość i budziły  podaj- 
rżenie, czy nadzieję, że m ieszczą się w n ich  p ie
niądze. P odejrzen ie  o zrabow anie tych  lisków pada 
na  pew nego a sp ira n ta  pocztowego, k róry  n iedaw no 
został u san ięry  ze słnzby za in n e  w ykroczenia.

Ob.ąkany morderca. W  ogrodzie zak ład a  d la  
chorych umysłowo w Topszanaob, ob.bąkany nie wy
mienionego nazw iska z a b i ł ,  ja k  donoszą dziennik i 

rask ie , dozorcę chorych, nazw iskiem  K arol Lou-- 
zek.

ProC68 O szpiegostwo. W  L ipsku  przed sądem  
R zeszy rozpoczął się proces przeciw ko kopcow i 
Czesławowi H o r k o w s k i e m u  z T o run ia , kapco
wi W ładysław ow i W r ó b l e w s k i e m u  i pomoc
nikow i handlow em u Leonowi W o l i m  a n o  w 
z W arszaw y. A k t o skarżen ia  zarzuca  im, ża usiło
wali zdobyć k arab in  najnow szej k o n s tru k c ji, celem 
odsprzedania go obcemu m ocarstw a.

Śmierć generała Ciećiulina. K om endant pa ła 
ców catsk ich  i generalny  a i jn ta n t  cara , g enera ł 
D iediulin  um arł, ja k  doniósł jn ż  te leg ram , nagle, 
G enera ł W łodzim ierz D ied iu lin  odegrał sm ntną ro lę  
podczas w ybucha rew o lu c ji w s t y z n ia  1905 roku  
On to, jako  kom endant pałacowy, kaza ł s trze iać  dv 
bezbronnego indu, biorącego udział w  pochodzie do 
pa 'acn  Zimowego. On stw orzy ł „czerw oną n iedzie
lę"  w  dziejach  Rosyi. K ary erę  sw oią rozpoczął ja 
ko paź n a  dw orze A leksand ra  II . P oJczas w ojny 
rcsyjsko-iurpckiej zdobył sobie Diediulin  liczne od- 
zn a izem a. -W  r. 1905, gdy w P e te rsb u rg u  zaczą’ 
w zrastać  ruch iubotm czy, zo sta ł D iea .u lin  zam iano
wany g radonaczalu ik iam  P e te rsb u rg a . U fauo jego 
bezw zględności. D ied iu lin  w ykonyw ał też  ślepo roa- 
kazy  Trepowa, A le mimo to po k ilku  m iesiącach 
m usiał u stąp ić  i powrócić n a  stanow isko szefa sztu- 
bu żandarm ery i. W  nagrodę zosta ł zam ianow any 
w r. 19 0 6  kom endantem  pałaców  carskich. D iedin* 
lin liczył 55 la t życia.

T elegram  z P e te rsb u rg a  donosi z powoda roz
m aicie kom entow anego zgonu nagłego g en e ra ła  
D iedSulina:

P e te rsb u rsk a  a g e n c ja  te legraficzna stw ierdza , ł e 
rozpow szechnione za  g ran icą  w ieści o przyczyuaca 
śm ierci generała  D iea in lina  są  n ieuzasadnione. — 
C ierpiał od n a  serce i zm arł na  zapalen ie  plum

     ....
Od p . p o s ła  d r . Ig n a c e g o  W rO b.a. o t iz y m u je -

my pismo następu jące :
Jeden  z dzienników  lw ow skich w  arty k u le  roz* 

trząsa jący m  polityczne stanow isko krakow skiej „Ga
zety  poniedziałkow ej", uczynił a luzyę  do w y d a w c y  
tego pism a p, Z ygm unta R o s n e r a  z pow ołaniem  
się n a  moją osobę.

O świadczam  te >y, że stosunek p. R esn e ra  do 
krajow ego Z w iązku tu rystycznngo  w K rakow ie zo
s ta ł p rzed la ty  ro zs trzy g n ię ty  i że od tego czasu  
kom entow anie mego s to su rk u  do p. R osnera  w sen
sie tem uż uw łaczającym , je s t n ieuzasadnione.

Zmarli:
J a n  M u r d z e ń s k i ,  ad ju n k t policyjny, um arł 

dzisiaj rano  nag le  w K rak o v ie , przeżyw szy  lat- 
59 .

S tan isław  B z o w s k i ,  em erytow any ro tm istrz  2  
p. ułaoów , w 4 9  roku  zyćia, um arł nag le  w W ie 
dn ia .

K aro l R a m p e l t ,  no ta ry usz  w D ąbrow ie, hono 
row y obyw atel m. Sokołowa i d łago ie tn l człone» 
R ady pow iatow ej, zm arł dn. 7 b. m. w  D abrow ej, 
irzeży w 3zy la t  58. P ogrzeb  odbył się w T arnow ie  
dzisiej po polndnia.

Mianowania. W ydział krajow y zi m ianow s’ w odd ib Le 
konceptow ym : prak tykan tów  koncernowych U k lasy : Ka
role Haberskiego, T adeusza N arzym skiego i R om ara K u l
czyckiego, p rak ty k an tam i konceptowym i I klasy.

W k r a j o w e m  B i u r z e  m c l i o r a c y j n e m :  s ta r 
szego inżyniera  A leksandra  W ierzbickiego, drug-m  ■*- 
st?pcą dyrek tora  w. V I k lasie  ra n g 5; iaźyniaiów  I  ki. 
W łauyslaw a ZyorlukieWi 2. i  M aryana Prokopowicza, 
s ta r  zym i inżynieram i w VII „ lasie  re n g i;  inżyu erów 
II k lasy : G ustaw a MUldnera, W iodzinńe.za lło je ck i. jo, 
Kazim ierza Sawickiego, K azim ierza H n je r r ,  Karola K li
mowicza, Romana, v\ ło lz im ie ria  B artosza, Izy
dora S tellę  Sawickickiego, Ignacego  W tw iórskiego, Jó- 
zeta Tiiszewakiego, T y tu sa  P i l l t i a  i K azim ierza ńać- 
aow sińe ,o  inżynieram i i klasy w VI1 f klasie  ra n g i;  in- 
żym erów -adjunktów : R om -ua  Siuszkiowu-za, K onrada 
Jankow skiego, lóygm nuta Zarneck ego J liusza H u .n a, 
W łodz-m ierza SsucbeeefoM, V\łaciyslawa P ie t nszcwicza, 
L u 'w ik a  Szloser ’, Józefa Zagórskiego, L az .m ieiza  Prze- 
toekiego. M ieczysława Z ielińskiego i F ranciszka  M ilana, 
in i* n te ram i i i  klasy w IA  klasie ran ^ i.

W o d d z i a l e  r a c h u n k o w y  m a d ju n k ta  rach u n so - 
wego, pełniącego prowizorycznie obowiązki ln s t  atora 
szp itali: K azim ierza AnJroc.mwicz», lu stra io rem  szpitali 
w vTH k lasie  ran g i urzędników  krajow ych.

P osiada  osobną sa lę  przeznaczoną n a  czy te ln ię  i 
b ib lio tekę i sa lę  te a tra ln ą , ozdobioną pięknem i m a - 's ta l i  ujęoi, a  jednym  z nich, ja k  się pokazało, był

Składki. D la Tow. Szkoły Indowej z łożom : R 1 K , 
2 K ; Z. K. zam iast kw iatów  n a  groby drogich osób 6 
kor. i & K na  óiac5erz śl.tską.

Na M acitrz  ś ląską  złożyli: Fo liks A rm alow iez 20 K, 
nrzrdn icy  i fankoyona’-y s :e sadowi w Podgórzu 1Q 1 

J ,  G, 2 K, R . i K . 2 K, Bolesław iT a a e u s .  p s - jb y lic J  
10 kor. zam iast życzeń w dzień ślnbn p. di T adenssa  
K uczrńskiogo.

Na” pogorzelców Jordanow a złożyła p. Jad w ig a  Chram- 
cowa jako  dochód z zabaw y, -urządzonej w zak ładzie  d l 
C hram ca w Zakopanem  l i t i  koron.

Na B ra tn ią  pomoc młodzieży w Zakop nem  złożyli 
goście zak ładu  dra Chram ca 52 k r .o n .

In a  J . A. złożył a Mysia A, 2 K. ,
Z kalendarza . W poniedziałek 10 l is t ip a d a : AnuKOj* 

z Aw. i F lorency i; wa w torek  11 listopada: lia^cm a  i  
Feiicyana m .; wo środę 12 lis topada: 5 B raci m ęc i., 
Cbry.-t. i M arcina.

w schód słońca d n ia  10 listo  >ala o go  z. 6 ®. 
zachód o godcLaie 4 m in, 0 1 ; długośó d n ia  g o iz -n  r

Z krakow skiego obserw atoryum . -  D uia 9 lis np da 
term om etr doszedł od -j- 2 5 do +  9 0  C els.; baromo * 
opadał. .

D nie 10 T stopada o godzinie 7 rano s ta n  barom etr*

©  Największy w Eratewia zstiad krawiecki na zamówienia i skład g o te y c ii obrad iylkc krajowego a p & a  zw'AZEil iiUa wre Lwowie, ziać  Halicki L. 7. - ©
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Jak można pozbyć s;ę łupieże 
i wzm ocnić porost w ło só w ?

Przez specjalistę.

r P ew isn  w ybitny  speeyalista  w  p ie lę in iac -i skóry, 
na  głow ie i włosów stw ierdza , że p raw ie w szi stkie 
niedom agania, jak ich  te  doznają , p rz y p ła ć  należy 
łupieżowi. On to n a ru sza  cebulki włosowe, niuzczj 
ieh siłę żyw otną, w ysusza włosy i sprow adza przed 
wczesne siw ieuie, wywołuje i p rzyśp iesza  wypada< 
nie w łcsów  i jego też należy pociągać dc odpowie' 
dzialności za  bardzo w iele łysin. Aby usunąć łu 
pież, zapobiedz jego tw orzeniu  się i  przyw rócić 
włosom g iętkość i n a tu ra 'n y  połysk, zaleca się staty 
używ anie wody do włcsow,, ja k ą  może p rz y rz ą d z ą  
każdv ap tek a rz  lub d roguerzysta  nodług następ u ją  
cei recep ty : 8 5  g r. T3ay rnm n, 3 0  gr. L ivo la  da 
Composóe, 1 gr. k ry s t .  m entolu . W cierać  to rano 
i w ieczór końcam i palców  porządn ie  w skórę g ło 
wy i w cebul i i  włosąwe, n>e zw ilża jąc  zby t przy* 
tem włosów. Nioby to  w praw dzie n ie  szkodziło, a b  
byłoby to  zbytecznem  m arnow aniem  w u iy . Ł np ie i 
tw orzy  się na  skórze głow y; —  skórę w ięc ra le ż j  
pielęgnować, a  nie w łosy. T a  woda, sta le  ra z  na 
dzień u>yta, u trzym uje  w łosy m iękkiem i, p o h sk u - 
iącem i I bujnem i i stanow i niezaw odny środek p rze
ciw  w szelkiego rodzaju  niedom aganiom  skóry  n a  
głow ie i włosów. 92 1 9

7f!0 6 m m ., term om etru  +  8-5 0 . ;  w ia tr  północoc-zacho 
dni.

Zakopane. (T el. Zw iązku turystycznego.)
T em pera tu ra  pow ietrza o godz. 7 rano w oieniu — 1 '5 ‘ 

<?els. Vt la tr  wschodni.
Prognoza: Pogoda niepew na.

Z uniwersytetu ludowego.
W  poniedziaiek o godz. 7 W ładysław  S tad n ick i; Sto- 

ta n k . ziem polskich
W ykłady odbyw ają s ę w domu przy u licy Z w ierzy

nieckiej L 14.
Rep9’ toar teatru  miejskiego im. Słowackiego 

w Krakowie.
W  poniedziałek: „Okno n a  I  p ię trze 8 i  , P ’ą ty  a k t8. 
W t w to rek : „Igrzysko*.
W e środę: „K siążę Józef8.
W e czw artek : „Okno n a  I p ię trz^8 1 „P ią ty  a k t8.
W p ią tek  „ 3 .koła fem in istek".
W soootę: M ajaki".
W  niedzielę pc p . ł . :  „W alk a"; w ieozór: „P an i Preze- 

low a".
W poniedziałek: „M ajaki8.

Repeitoar te a łru Turskiego.
B o r y s ł a w  S lis topada: „Tajem niczy D iem s8.

8 listopada: W ieczór kupletow y.

s i l u i u .  D nia 3 0  październ ika 19 1 3  r . odbył się 
ślnb p. K azim ierza OZUNKO, Inżyniera, a  p. E l- 
to ie tą  ROŻANKOW SKĄ. 9 4 3 2

B ,  C i a u r y e i a k  » ,  P a l n e  S p i s k i  
i & p s i l s ó w .  W yaajmaje i sprzedaje pteiw- 
bzorżęopycii fabryk fortepiany, pianina, harmo- 
iuu i pianole za gotówkę iub na spiacy m wet 
dwjdzi^stomiesięezne. Instrum enty używane od 
caa najniższych. V7ystiwa obrazów. Wstęp wolny.

E r o n i u a  I w & w g f c a i

L w ó w ,  10 listopada. 
Dziesięciolecie Polskiego Muzeum szkolnego.

U roczystość dziesięciolecia P tls k . Muzeum szkoiiie- 
go we Lw ow ie odbyła się w sobotę w  obecności 
licznie zebbanych gości. P rzy b y li: ks. arcybiskup 
Teodorow icz, re p rezen tan t akadem ii um iejętności 
prof. F inke l, członkow ie R ady  szkolnej krajow ej, 
rep rezen tan t T ow arzystw a nauczycieli szkół wyż- 
azych prof. J .  Z akrzew ski, rep rezen tanc i zarządu 
głów nego T . S. L . p. A leksandrow lczów na I d r 
Opien iki, Z w iązkn okręgowego T . S. L . d r  Serbeń- 
■ki i dr Załęcki, d r H ojnncki im. Tow. za raw  r u 
chowych, prof. H ahn  im, Tow. pop ieran ia  nauk i pol
skiej, K . O siński im . T o w arzy stw ; p rzy jació ł na<ck 
w P rzem yśla , w ielu  profesorów  un iw ersy te tu , dy 
rek torów  i prof. g im nazyalnych i w. f.

Z ebran ie  o tw orzył d r L . G  e r  m e n ,  w ita jąc  go- 
ic i przybyłych i k reśląc  zad an ia  in s ty tn cy i. P o  
odczy tan ia  życzeń nadesłanych na uroczystość przez 
dyr. prof. L ukam ew icza, p rzem aw iali: d r  T . R utow - 
ski im ieniem  m. Lw ow a, rad ca  dw orr Okęcki im ie
niem  R ady  szkom ej krajow ej, prof. F in k e l im ieniem  
A kadem ii um iejętności, d r W . H ahii im ieniem  Tow. 
popierania, nauki polskiej, prof. J .  Z akrzew ski Imie
niem  Tow. nauczycieli szkół w yższych, dyr. P ió r- 
kiew icz im ieniem  P u n k . T o w » n j« :w a  pedagogicz
nego i dy rek to r O lszew ski im ieniem  L 'g l  pomocy 
przem ysłow ej.

Nowe stronnictwo polityczne p. t. „Zw iązek 
•połeczno-narodow y“ a b. posłem Toofilem  M erunc- 
iaiczem prof. S tanisław : m Z akrzew skim  n a  ozele, 
pow stało we Lw ow ie. P ro g .am  stronn io tw a, ogło
szony w  „D zienniku  P o lsk im ", omówimy w  ju trz e j
szym num erze.

Piękny objaw. W łościan ie  pa ran j O stroróg 
W ielkopolsce ofiarow ali d la  biednych wychowanków  
barsy  G runw aldzkiej T . S. L . wi Lw ow ie jeden 
w agon ziem niaków  (1 0 0  c tn .) 1 opłacili praew óz 
pospieszny w kw ocie 1 4 0  m arek  pruskich . T en  dar 
naszych braci w  Doznań ..Jem  należy  „anotować, 
>ako p iękny  o b jaw  poczucia solidarności narodow ej, 
tw łaszcza  w  chw ili k lęsk i 1 nieszczęścli Polaków 
Innego zaboru.

S z c z ą tk i mamutów. D ziennik i lw ow skie donoszą: 
P rzed  tygodniem  doniesiono prof. W iśniow skiem u, 
t e  w  cegielni pod G lin ianam i, w 1  *w. D ąbrow ie, 
znaleziono kości m am uta. P . W iśniow ski w raz 
s  asysten tem  d r  R ydzew skim  udali się tom  n a ty c h 
m iast i i tw ierdzili, ż i  n a  p rzes trzen i k ilkudziesię
ciu m etrów  kw adratow ych  są w tem  m iejscu n a 
grom adzone w  glin ie, zw anej lessem , k o i o l  k i l 
k u  m a m u t ó w ,  rozm aitego w ieku I w ielkości. 
Udało się wydobyć, b a r d z o  d u ż ą  e s ę ś ć  g ł o 
w y  jednego z n ich wri_z ze szczęką dolną, p raw ie 
sały  kręgosłup z  k ręgam i, pozobtającem l po części 
jeszcze w  zw iązku, kości m iednicy, łopatk i, kości 
długie I k ró tk ;e kończyn, części dwóch innych cza
szek m am utow ych i t . d., a  co ciekaw sze, ściśle 
i  bezpośreanio razem  z tem l kośćm i zna laz ły  się 
s  g ru b a  łapane w yroby krzem ienne człow ieka pa- 
iot litycznego, rpołczesnego z mam utem . I  ref. W l- 
Iniowski okazy t*  w  ośm iu pakach przyw iózł dla 
m uzeum  m ineralog ii i geologii w politechnice lwow
sk iej I poczynił n r  m iejscu stosow ne kroki, aby 
npew nić się, żo w szystk ie  kośof, jak ie  znajdą  się 
tam  n a  przyszłość, w raz  z w yrobam i tam tejszego 
człow ieka dylnw ialnego, dostaną  i lę  w  dalszym 
ciągu do muzeum  szkoły po litechnicznej.

Proces kijowski.
(Te'egr. „N. Ręfonpy8 z dnia 10 Ilrtupaaa).
Kijów. W ciągu dnia wczorajszego wygłaszali 

repliki oskarżycH e i obrońcy. Ostatn. zabiał 
głos oskarżony B e j  l i s ,  mtóry oświadczył, że 
jest zmęczony i nis może mówić. Oświadczył 
tylko, że do winy się Die orzyznaje i prosił o 
wyrok uwalniający, aby mógł wrócić do dzieci, 
których 2 i pół roku me widział.

Wieczorem przerwano posiedzenie do dzisiaj 
do godziny 9 rano. W y r o k  o c z e k i w a n y  
j e s t  d z i s i a j  p o p o ł u d n i u .

Trwoga prsed pogrom am i
Petersburg. Z powodu zbliżającej się chwili 

wydania wyroku w procesie przeciwko Bejłiso* 
wi pomiędzy ludnością żyuowską na przedmie
ściach Odessy panuje ogromny popłoch z obawy 
przed pogromami. Ludność żydowska u c i e k a ,  
a majątki deponuje w bankach.

t a o i & n l ą s i s  L s n o w la r y j  a ó w & k a e M ć b
Petersburg. W ł a d z e  z a m k n ę ł y  l l o  a d 

w o k a t o m  k a n c e l a r y s  i w d r o ż y ł y  prze
ciw n im  ś l e d z t w o  z powodu protestu, wy
lanego do Kijowa przeciw aposobowi prowa- 

s zema procesu Bejhsa.
a t

j — - «»>  -

Fo  rozbiciu rokowań 
we Lwowie.

(Tel. „Nowej Reformy8, z dnia 10 listopada).

H r .  St-erghh «  cesarza.
Wiedeń. Cesarz przyjął w niedzielę o g. 11 

przed południem p r e z y d e n t a  m i n i s t r ó w  
w Schoubrunnie na dłuższem osobnem posłucha
niu.

Wiodeń. Hr. S t u e r g k h  był wczoraj — jak 
zwykle w niedzielę — na posłuchaniu u cesa
rza, któremu zdał sprawę z sytuacyi politycz
nej, stojącej w związku z reformą wyborczą w 
Galicyi.

Prze&tasienle alrcyl lromp”osklsowe] 
do Wiednia,

Wiedeń. Słychać, że po rozbiciu rokowań we 
Lwowie, p u n k t  c i ę ż k o ś c i  p r z e n i e s i o 
n y  b ę d z i e  do  W i e d n i a ,  gdzie w bieżącym 
tygodniu odbędą się nowe r o k o w a n i a  z a  
p o ś r e d n i c t w e m  r z ą d u .

„N. W. T agbla tt8 sądzi, że ż ą d a n i u  z w o 
ł a n i a  S e j m u  g a l i c y j s k i e g o  n i e  b ę 
d z i e  m o ż n a  u c z y n i ć  z a d o ś ć ,  ponieważ 
hr. Stuergkh gotów to jest uczynić tylko 
pod tym warunkiem , jeżeli w s z y s t k i e  
s t r o n n i c t w u ,  a więc i Rusini, na zwołanie 
Sejmu się zgodzą.

„Reichspost" ponownie grozi z a m i a n o w a 
n i e m  g e n e r a ł a  n a s t ę p c ą  K o r y t o w  
s k i e g o, a „Morgen8 sądzi, że po nieadaniu się 
rokowań we Lwowie, p o w i n i e n  w y s n u ć  
k o n s e k w e n e y e  r z ą d ,  a nie parlament, ani 
Sejm galicyjski. Byłoby więc odpowiednie,jszem, 
g d y b y  r z ą d  u s t ą p i ł ,  aniżeli, gdyby miano 
zawiesić konstymcyę.

Czerpiąca informacyę z kół półurzędowycb 
Montags - E eru e8 występuje przeciw doniesie

niom, jakoby rokowania lwowskie się rozbiły. 
Wprawdzie chwilowo stan ich jest niekorzystny, 
a l e  r o k o w a n i a  t o  b ę d ą  d a l e j  p r o w a 
d z o n e .  Dzisiaj nie możua jeszcze mówić, ja 
koby rokowania te nie raidy widoków. Dlatego 
też pismo to ostrzega przed n uzasadnionym  
pesymizmem, objawiającym się w prasie.

„Montags-ReTue8 występuje dalej p r z e c i w  
d o n i e s i e n i o m  o z m i a n a c h  o s o b i s t y c h  
n a  n a j w y ż s z y c h  s t a n o w i s k a c h  w G a 
l i c y i ,  jako też przeciw doniesieniom o bliskiem 
wydaniu zarządzeń, Stojących poza ustawami 
zasadniczemi. Hr. Stuergkh zastosuje § 14 tylko 
wtedy, będzie do tego zmuszony. Załęży to o d 
o p o z y c j i  g a l i c y j s k i e j .  Jeżeli opozycya 
galicyjska zaniecha akcyi przeciw reformie wy
borczej, w takim razie niebezpieczeństwo § 14 
b ę d z i e  u s u n i ę t e .  Jeżeli jednak stronnictwa 
antiblokowe we Lwowie wytrw ają przy opozy- 
cyi przeciw reformie wyborczej, a Rusini z te 
go powoda przy obstrnkcyi w parlamencie, to 
§ 14 zdaje się nieuniknionym. Odpowiedzial
ność za to — kończy „Montags-JtŁevue“ — s p a 
d n i e  w y ł ą c z n i e  na  s t r o n n i c t w a  i p a r 
l a m e n t ,  który mniej lub więcej wyraźnie prze 
do zawieszenia konstytucyi i rządzenia paten
tami. Ale hr. Stuergkh tego nie uczyni.

Pośrednictwa hr. SthrgLIsSi 
Wiedeń. Ze względu na uchwaloną 8 b. m. 

przez kluby autonomistów, centrum i polską 
grupę narodowo-ludową rezolucyę, hr. Stuergkh 
zwołał na środę po południu k o n f e r e n c y ę ,  
n a  k t ó r ą  z a p r o s z e n i  z o s t a l i  z a s t ę p 
c y  t y c h  k l u b ó w .  Ponadto w konferencji tej 
weznfą udział: minister D ł u g o s z ,  marszałek 
G o ł n c h o w s k i  i namiestnik K o r y t o w s k i ,  
który w e  ś r o d ę  r a n o  p r z y b ę d z i e  do 
W i e d n i a .

leMaite i tóiiiiilirae 
M t a M d  j\m] H e M f

•* tek .
z 10 listopaoa.

B-tslcna teletanćrr,
Wiedeń. W najbliższym czacie przyjdzie mię

dzy iządem a przedsiębiorcami budowy telefo
nów do skutuu umowa, na podstawie której 
przedsiębiorstwa te wybudują, kosztem 90 mi
lionów koron, różne potrzebne linie telefoniczne 
i uiządzr-nia te ltforiczre, które rząd spłacać 
będzie w rocznych annuitetach po 5 proc,

Bepsża posićis ż?ds«sl;icl?.
W'8den. W  depeszy wysianej przez posła 

G r o s s a  i tow. do namiestnika z powodu po 
Krzywdzenia żydów w projekcie reformy wy
borczej nie było mowy o pokrzywdzeniu n a- 
r o d u  żydowskiego, lecz o pokrzywdzeniu l u 
d n o ś c i  ż y d o w s k i e j .

Ł*erny cjd r czeskich pocztawcEw

Praga. Wczoraj z ł o ż y l i  p r e z e s i  c ze -  
s \ c h  o r g a n i z a c y j  p o c z t o w y c h  s wo-  
j e  g o d n o ś c i  i z a w i p d o m i l i  o t e m  d y 
r e k c j ę  p o l i c y i ,  — Rezygnacye te stoją w 
związku z zapowiedzią, że korporacje te rozpo
czną z dniem 15 grudnia b i e r n y  o p ó r  je 
żeli do tego czasu pragm atyka służbowa nie 
wejdzie w życie.

Praga. W 30 J ias tach  czeskich odbyły się 
wczoraj zgromadzenia n a u c z y c i e l i  c z e 
s k i c h .  Wszędzie uchwalono rezolucjo, doma
gające się natychmiastowego uregulow ana płac 
i a-ożąco w przeciwnym razie b i e r n y m  o p c  
r e m.

E s a p a i i F i e f i  nowych shaiiśtafów.
Budapeszt. Opozycya zapowiada na jutrzej- 

szem posiedzeniu Sejmu węgierskiego n p w e  
s k a n d a l e ,  a mianowicie grozi n o w e m i r  e-

w e l a c y a m i  w s p r a w i e  k a s y n a  g r y  i
ogłoszeniem nazwisk esób, w tei sprawie skom
promitowanych, które brały pieniądze, ,

A h d y k a c y a  k r ó l a  F s r d / B a n s l a .
Belgrad. „Bałkan8 donosi z Sofii: ^
W tutejszych kołach politycznych obiega po- 

głoska, janoby król F e r d y n a n d  miał zamiar 
z r z e c  s : ę t r o n u  na rzecz następcy tronn 
B o r y s a .

® p e r z c / a  k r ó l a  . l l f o B ś a .
Madryt. Mimo oficyalnych zaprzeczeń, król 

Alions jest cierpiącym i będzie musiał p o d d a ć  
s i ę  o p e r a c y i  u s z u .  k tórą uważają za n i 6' 
b e z p i e c z n ą .

L o ł  ^ a h c o a r t a .  ^
Konstantynopol. Lotnik Daucourt wrffz z pasa 

żerem Rouxem w podróży Paryż-Konstantyno- 
pol-Kairo wylądował w miejscowości P  o d i m a 
ua połuanie oa przylądka M a l a t r a  nad Mo
rzem Czarnem. Wj słał on posłańca do Czatal- 
dży, aby zawiadomić władze tureckie o swem 
wylądowania. Obaj podróżni są zupełnie zdro
wi.

D&ucort wysłał z Podimy do francuskiej am 
basady w Konstantynopola telegram, w którym 
donosi, że z powodu burzy musiał wylądować 
czeka tylko aż burza ustanie, poczem wyjedzie 
dalej d« San Stefano.

Konstantynopol. Daucourt wylądował wczoraj 
około godziny 4 po południu na polu wzlotów 
w San Stefano. Lotnicy tureccy podążyli na
przeciw ni go. Ju tro  zamyśla udać się w dal
szą podróż do Kairu.

Budapeszt. S tan zdrowia Franciszka Kossu
tha wczoraj p"r>ołudniu polepszył się znacznie.

Eu jatória. Na czarnem Morzu od dwu dni 
szaleje burza. Komunikacya między portami 
jest przerwana.

P o  r a m & m ę s i n  i s r & j i i i s i .
Kraków, 10 l is to p a d a . 

Prezesem Tow. przyjaciół sztuk pięknych io - 
Etał na w czorajszem  posiedzeniu dyrekcyl T ow a
rzystw a  dotychczasow y w iceprezes p . W ojciech 
K ossak.

Po ucieczce Schenkera. D yrek to rzy  zam knię
tego banczku przy  ulicy G rodzkiej złożyli w  są
dzie karnym  trz y  książeczk i m. K asy  oszozędności 
craz  gotów kę n a  łączną kw otę 1 8 .0 0 0  koron.

K w ota ta  uży tą  będzie oa zaspokojenie p re ten - 
sy j tych , k tó rzy  w  banczkn ulokow ali sw oje oszczę
dności; w yp ła ta  p re tensy j i a s tąp i po ostatecznem  
u sta len iu  przez znaw ców  sądow ych w ysokości zde- 
fruudow anycb kw ot.

A resz tow any  dyr. S. M olkner przebyw a nada l w 
a i szcie śledczym . P o  zbiegłym  ScOenkerzo wt.zt.lici 
ślad  aag iną ł.

Masowe aresztow anie handlarzy żywym to 
warem. Z W arszaw y  donuszą: W czoraj w kaw iarn i 
kupieckiej R o tb liitna przy  ulicy K rólew skiej palisya 
a resz to w ała  zebranych  tam  8 y  osóO, przew ażnie 
h and la rzy  żywy m tow arem  i sntenerów . Podczas 
aresz tow an ia , k tó re  n astąp iło  n a  podstaw ie donie
sien ia  O odbyw ającym  się tam  z je id z le  h an d la rzy , 
k a w i a r n i ę  o t o c z o n o  w o j s k i e m ,  a a resz to 
w anych przew ożono p a rty am i do cy rku łu .

A resztow ani sa  w szyscy żydam i w w ieku  od 18 
do 5 0  la t .  W ielu  z nlcn p izyby ło  p r /e d  k ilku  
dniam i z  A rgentyny  n a  doroczny ja rm a rk  żyw ego 
tow arn  w  W arszaw ie , k tó ry , ja k  tw ierdz i pellcya, 
zgrom adza w K ró lestw ie okoio 2U 00 ouóo tru d n ią -
cych  się  ty m  p ro ced erem .

ł c iągnionym  Jrn tem  św ietlnym  
K i e  t ł u k ą  s i ę !

T y p y :
9 0 — 13 9  V olt 1 0 — 1 0 0 0  świec 

1 4 0 — 2 0 0  V olt 1 6 — 1 0 0 0  św iec 
7 0 %  oszczędn .sc i na prądz.e. 

W spaniałe, białe światło. Dla prądu 
stałego i zmiennego.

'P ra w d * , lam p O fran. dostanie n  tirm y  : 
' F . Lord, K raeów , L ubicz  1 Osramlampen 

Ges. m b. H , Wiedeń. IV. 1 chleifmiiiiig. 4 .

U d p o w ie o z ia L .y redasetejr i wydawca:
M '’ o b a i  A *  t e l ,

Pi .1 E a  Ł A N
Arcyknły a ' ty n , a z ia le  nLa pooLo ia ą  od 

re d a k c ji '1.
P r z e c i w  z a t r a c i o m  p o c h o d z ą c y m  

z  k i s z e k ,  zwiaca się ćw sławny rosyjsko-fran- 
cuski lekarz, b !olog i wielki hygienista, którego 
Dubliczne wykłady o sztuce przedłużenia życia 
i odłożenia dnia śmierci na czas dłuższy, spra
wiły tak  wielkie i słuszne wrażenie. Uczony ten 
spostrzega tuż w samem otruć.u, powstańcem  w 
kiszkach, przyczynę śmierci. Każdy mądry czło
wiek powinien zatem zupełnie tak  sumo, jak co 
dzień obmywa się zewnętrznie, by być czystym 
i świeżym, zważać na codzienne^ czyszczenie ki
szek przez w jdatne wypróżnienie takowych.

Nnlla dies sine H ,n y a d y  Jńnos" —  „Żaden 
dzień bez „ I łu u y f u d y  J * n o 8 “  gorLkiej wo
dy —  powiedział niemiecki K.oiega owego sła
wnego badacza i ti;m: słowy w ia.ł sąd, że Sax- 
lehnera gorzka woda Hunyt ego Jan a  dla 
wieka cywilizowanego stała się nietylko niezbę
dną, ale nadto, rozumie się s .mo przez się, co
dzienną potrzebą.   ^^75

lA k o p a m s —  T a try
Zakład łuczniczy ®rff A, CB dAlICA. 
Wrzesień — październik — Listopad. 
C ^ n y  z n n e z m id  z n l^ o  a j .  — —  77 0 5

Jakób tpstein
8yn zmarłego powszechnie znanego Radcy 

miejskiego bł. p- lu1 usza E t te na

zs/Bdf z tego świata pod Wis- 
dniem po krótkiej a dolegliwej 

chorobie w 40 roku życia.

Pogrzeb otibęd7ie się we środę 
dnia 12-go listopada 1913 roku.

» I

ii
Akcyjne Towarzy
stwo amerykańskich 
maszyn do pisania, 
poleca n a j n o w s z e  
modele 15 i 20 nad
zwyczaj silnej i pro
stej konstrukcyi z 
pismem zupełnie wi- 

doczuem

ju z  msinf.
Sprzedaje na dogo
dne raty miesięczne 
Cenniki gratis franco

Fil:
Li)Ó(t\ hi. KŁ- 
ptrnfkoŁ.20.

Telefon Nr 14. 
Ekspozytura: Kraków, ulica Floryańska Nr 16. 

8 8 9 9  1 16

Dyrekcva koncertów krtfkowskich.

Cykl Beethovena
K W A R T E T U  Brukselskiego

(w szystk ie  k w arte ty  smyazkowe)
odDęlzio się 9184 1 9

w dn iach : 24  i 30  UetcpLda, 3 grudnia, 6 i 22  
m arca 1914 roku.

na cały  cykl po Cenie ZiliŹO 
nej: 24 K, 14-5U K i 10 K 

zam aw iać m ożna w biurze D yrekcyi koncertów  kra* 
Łowskich (S ta ry  T ea tr) .

Szczegófy w afiszach i prospckiaoh

Abonament

Kaszel! K a s z e l!

Nieby wale zwycięstwo!
W iadom o pow szechnie, óe dziś aą tak ie  czasy, 

iż  w  jak ie jko lw iek  d z itd z in ie  pracy, czy to n a  po
lu  n ack t, sz tuk i, rękodzieł czy przem ysłu , chcąc 
się Btse czynnikiem  pow ażnym , cbcąc się W jbić 
n a  pow ierzchnię, trz eb a  się konieoznie W odno
śnych dz!edzinach pra.-y w y s p e c y a liz o w a ć  umieć 
przedm iot p ra c y  znpełn ie  opanować f nadać  mu 
piętno  o ry g in a 'n e  —  tw órczel

Jeże li się zaś ta k  —  ja k  w yżej określiłem  —  
pracow ać n ie  umie, tedy  pozostaje się zaw sze w 
ty ie , zawBze w szarym  tłum ie aiabionistów , lab  
ślepych naśladowców , a to  jeBt zaw sze znam ie
niem  w stecznictw a, zasto ju  —  jeoli n ie  zupełnego 
upadku.

M ówiąc o tem , mam n a  m jś l i  jeden  z  zakresów  
bardzo w ażnej p racy  —  m ianow icie: w yrób i  bi
bułek  cygaretow ycb.

K onknrencya obca w ydziw ić się n ie  może, d la 
czego w yrób tu te k  i b ibułek  cygaretow ych  M agi
s t r a  B e łd o w sk ie g o  w ybił się n a  czoło tego ro 
dzaju  w yrobów, je s t  w szędzie chw alony i  n a  w z^r 
obejm  wyrobom staw iany?  R zecz b. p ro s ią t W y- 
tw a iz a ją s  tu tk i i b ibułki o jg s re trw e  —  tizym am  
się zaw sze następu jących  zasad:

1) N ie szczędzę czasu an i kosztów, by ka
żdy rodzaj moich w yrobów przeprow adzić przez 
ścisłe naukow e, ohem iczno-analityczne i  m ik ro 
skopowe badan ia ;

2) S ta iam  się m oją w y sp ec ja lizo w an ą  w ie
dzę obrócić n a  korzyść  w ytw arzanego  tow aru  w 
ten  sposób, Iżby n ie  mógł być łatw o naśla  lowa- 
nym  i podrab ianym ;

3) W ytężam  całą m oją um iejętność fachow ą, 
by w yroby tn te k  i  b ioułek  cygaretow ych z mo
je j f a l ry k i  w yszfe, były ta k  pod względem  wy- 
m sg ań  hygieny  ja k  i co do sm aku w  palen iu— 
niedoścignionym  d la  konkurencyi problemem .
T ak  postępując, stw orzyłem  m iędzy inn.m L —

słynne i pow szechnie ponad w szystk ie  tego ro  lzaju 
w yroby staw iane  tu tk i  Cygaretowe „Fram os8, 
sporządzona z n a jd e lika tn ie jszych  w łókien iiści m or
wowych, liści, m ających —  zastosow anie n aw et w 
m edycynie.

I  doczekałem  się —  n a ś la d o w c ó w !
N ieudolna konkureucya, n ie  m igąo żadną  m ia rą  

sam odzielnie zdobyć się n a  produkt, Któryby mógł 
dorów nać tu tkom  cygaratow ym  „F rsn iO S 8 —  jęła  
się naśladow nictw a pod nazw ą: „w yrobu tu te k  cy- 
g a re tn w y ch 8 z  liści m orwow ych!!!

F a k t te n  je s t  najw yższym  w yrazem  zw ycięstw a 
tu tek  cygaretow ych „F ram o s" , jako  niedoścignionych 
w swoim rodzaju! —  i  je s t  zarazem  dow odna, jak  
się konknrencya w ysila, by obalam ucić konsum en
tów. Nie sądzę, by  w yrób mój „F ram os8 cos na 
tem ucierp iał, zw racam  je d n a k  na zaszły ń-kt po
w szechną uw agę. 9 4 2 3

Mr. Wh Bełdowski.

Koma z i & i y
na  utrzymaniu zdrowych zębów i prawidłowem 
trawieniu, niechaj się posługuje stale „TLENO- 
L a M I"  (wodą do ust, kremem i proszkiem do 

zębów), wyrabianymi podług recepty

M lm m  M  li CyJrclrRisjo,

chrypkę i zakatarzenie usuvvają 
niezawodnie

Pastylki pekloraine
Hausm-na

SKUTEK 5ZTBBI 1 PEWNY*
Jednorazowa próba każdego przekona. 

Cena pudełka 1 K 50 h. 
APTEKA POD „BIALT ST ORŁESU* 
Krabów, Rj uek gl. Linia A-B, L. 45i

8242 12 30

Z m ia n a  l o h r l u .
%

Hcsuzyn i o i i  ohid i M n
a c i l m n a a  K o h n t i !

L I K .  E afiW U f. U f i l t Ó I t 1

z c s M  p r z e n ie s io n y  n a  
R ysie K  S l d a n y  K r  5

(obok Magazynu Braci Biiewskicb). 9100 5 6

Celnik. Izby handl.! przkm ł̂o&fei
w Krakowia

■ dnia 10 listopada 1913, godzina 1 w południe,
I. W alu ty ! F ran k i papierowe piąci u ; -— żądają  u 6 '— 

00-to franaów kl w złocie 18‘—  19‘2Q. Dolary am erykań
sk ie  k-92— 4-1*7—.

1L L is ty  zas taw n e : 5-pr. L isty  zagt. orem . B ask u  
hipo t — ■ "  —•— , 4 ‘ń -p f t. L is ty  zast, D anku h ip . S9-Y5 
8C-25. 4-pro. L is ty  *as„  B anku hip. 8 1 7 5  fc-2 25 
L isty  LasUwne B anku krajow ago 9 1 2 3  aD 75. 4-pro. A - 
Jty  is s t ,  B a n tu  k re j. B9'— ca 50. 4-prc. L isty  zasf. j a . .  
Tow. kred, ziem . nieok. 98'20 97 20. 4-pro, Lśaty sast, 
g a l. Tow . kred . ziem . d l- le ta ie  8 3 '— 8 j-— . 4-prc. Li
sty zttbt. g a l. Tow. kred . ziem . 56-leln ie  6 0 '— 81.—. 
4•/, proc. l il ty  sast. g a l. Tow. k redyt, zieme. 5 3 -le tn .s  
91’50 92'50. 4 '/*-pro. L isty  zas t. B auku galio . d ła  h a n 
dlu i przem . 90 75 91-25.

III. O b lig ac je  1 pożyczki: 4-pro. Galio, obligacy. pro? 
pinacyjna “ 7-75 -  •— 4-pro. P o sy c ik a  k ra j. z 1893 r. 
82'40 88-40. 4-pro. Pnżyczka m. Lwowr z l e l i  r, 81*60 
82-50. 4-pro. P o iy czsa  m . K rasow a z IOu j roku 80.90 

1'90. 4',i, pro. ObiigŁoye kom unalna B anku s ra j .  90-— 
91-50. 4-pro. O aligao je  kolejowe 79 75 80-25.

iV . ń k o y e : B a n tu  n ipot. wa Lwoirie. 820-— 62i*— , 
Galio, d la  h a n d lu  i przem . w Krakowie 350*— 3 9 0 --  
Akeye Kolei L w ów —Czeraio.roe—Jassy  5 j 0-— ó 5-— 

V". Publiczne zapisy d łu g u : i ’/w-prc. wspóiaa re a ta  
pap, s 3 '.5  84-25 d ^ - p r o .  wspOina re n ta  i t t o . i *  83 75 
4"25. 4-pro. re n ta  coronowa auscr. ; 0 75 sl"25. 4-pro- 

cen ta  koronowa w ęgierska c0*c5 cł)*75. 4-pro. re n ta  aa- 
,<tryacka w ziooie i03-7o 104- 5. 4-pro. ren ta  w ęgierska 
w srooie 98"55 98-75.

K ursa  »ą notowane bes kuoonn bieżącego, który  się  
oblicza osobno.

le iegra liG :
Wleuen, 10^ listopada. (G iełda  południow a).
M arki 117-70. n e n ia  m ajow a 80*95, R e n ta  koronowa 

w ęfiersk a  80 tO. A k c je  a u str . zakł. , r id .  620*75. Akojw 
w»g. z a d . kred . 311-— , Akcjo A ng 'cbuaku  335 23, 
Akoy: U nioabanku  883*— . Akuyo B ankyereinu 511*25. 
Akoye I ian d e tb a a k a  514*50. .ak c je  kolei państwowych 
693*—, Lombardy 1(6  50. Akcyo fa b rrld  broni ^80*50. 
Akcye ty to n io w a ‘3 5 1 —. Alpiny 732*--. ftim a-M rffanyi. 
638*— , A k c ja  nraskiego Tow. ieiaznugo j 6*39. Losy 
tu reck ie  238*—. i .rb ia  234 50. Sk. da r<*-50. 41/, proc 
L Jty  zastaw ne B anku  g a lit .  d la  hand lu  i przem . —■ '  

Usposobienie: spoaojn ..
Berlin, 10 i stopeda. (G!eł4- poranna).
A.ojyo kredytow a j 96 ‘—. Tow. dyskontow e 1 8 2 7 5 , 
Bochum 204*57. Feais. 250-87. ~
Usposobien'0 : wyczekujące.

Biełda z b o ż o w a .
Budsposzt, 10 lis topada . T a rg  lb o icw y .
P s ttn io a  . _ kwi auiea 1 1 2 4  do 11-25; iy to  u*  kwies 

cień 3 79 do 8 '8 0 ; owies n a  kwiecień 7*19 do 7 20; 
k u tu ru d za  n a  m aj 6*^7 do 6-28.

O ferty : m ierna. Ohęd k upna: słaba. OLposobie&io: 
spokojne; pochm urno.

M O  W M M BM
p p s t y  w l i o j  l i w .  G e p t o i d y  1 -  S ,

I'i84>gE*«m <r<3 poni^dzii^ku JO flo środj* 1J2 Ifstopatl^ 1) Mai?.lin/, (anlięple kolorow r . J i e
S) U prowadzenie kobiety olbrzyma (kost lessy obraz „KTorfiisk**). 3) ST®. M.WSAT (nastrojowy dramat
I^ailiógo). 4 )  Z l o t  a ( w s p a n i a ł a  lioęnor^aka 5 )  5 K I Słclallera w  trzeek a k tia k
aadzwjrezaJ udany, ęjrnny g' nlebywssSesa powodzeniem w© Trazysiktelk niiastacli. M onopol n a  MjtąXr4Sw*

im
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PAClIlkllio loVoui ze wydziałowej
■i U O i^ ^ r l ^ ę  IB 1\l»jJ lub lodowej, za bardzo 
skromnem T"yn a Hr°dzeniem . Zgłoszenie S .  F .  
posto re s tan te  K r a k ó w .  9421 1 3

Tanio do sprzedania
trzy miesięczna suczka policyjna, czystej rasy 
„Airedale te rrie r“, na podsta wie m etryki, oglą
dać możno od 12 —3. W arszew ska 19. 9425 1 3

Jest do ulokowania
kw ota  50.000 K. na hipotekę, W iadom ość: ul. 
G rodzka 48, I p .  9424 1 3

f il  angielskich , Ita ttle rów , czystej 
j f w i U  [  w l l ł  rasy. praw dziw ych szczurni- 
ków, tanio  do sprzedania. Józef Paw lik , Nowy 
Sącz 2, Kolonia 847. 9420

Osa spora)? Walcząc:
1) \ e lotrai pokojowy d la  odtłuszczenia, d a ją c r  
ruch  jazdy konnej, rowerowej i chodzenia pod 
górę. — 2) R otofis (apara t dto- upiększania 
i  m asow ania tw arzy), oraz ampla elektryczna 
(antyk) i biurko arm erykausM r nowe. bardzo 
ta r io  do sprzedania. - •  Jag iellońska  5, I I  p., 
nadporucznik Schulz. T el. 1219,- w godzinach 
przedpołudniow ych. 8863 6 6

(lii I I P  H i
kamienic, willi okazyjnie tanio do sprze
dania, oraz korzystne lokacye kapita
łów na I  lub II miejsce po bankach. 
Przyjmuje się zastępstwa poważny eh 
firm. Szczegółowych wyjaśnień udziela 
Biuro [jośi ednictwa „Qpcya“ , Podgórze, 
Synek gł. 4. Teief. 1336. 8980 5 10

Pracownia gorsetów

G r a c y  a
InWu, ŷnek gł. 9,

Pasaż Bielaka,
wykopuje na sezon obecny
© © r s e t y  „ ? 3 i 8 j g o “

nadające figurze modne i nor
malne kształty. 9407 l 5

Magister farm.
poszukuje posady. Zgłoszenia pod „ M a 
g i s t e r " ,  apteka Habera, S t r > j .  9416 l  4

P r a w n i k
z praktyką, piszący na maszynie, poszu
kuje zajęcia biurowego. Zgłoszenia pod 
„H. M.“ poste rest. Kraków 1, za oka
zaniem czeku Nr 25721. 9419 l  6

Jest do sprzedania 13

Zarząd dóbr Młoszowa, poczta 
i stacya kolei Trzeb.ma.

E€2Kjc e la ry a
adwokata Ora J. Ordytiskiego

w Zakliczynie n. Dunajcem
poszukuje smmCanta lu b  aiundant'ds
piszących biegle na maszynie, obznajo- 
mionych z agendą kancelaryjną (adwo
kacką). 9429

liziAuiii Ki. $m.
zdolny korepetytor, poszukuje le k c j i .  Na żąda
n ie jęz. rosyjski. — Zgłoszenia: „ V e l “  poste 
re stan te  K ra k ó w . 9298 4 4

taw y to rny  mióa
Eotliwośó w ęgierską), w ysyła  w 5-kg. hlasz. 
opta lh io za z ii. 9 K Dr Bajor, hodow ca pszczół, 
Gaigaheviz (W ęgry). 8749 18 30

S k k p
przy  ul. Wiślnej 1. 4, pod ko- 
rzystnemi warunkami za ra z  
do wynajęcia. 873i 13 o

B a c h a l t a r a
i  sam oistnego korespondenta polsko niem ieckie
go (katolika), poszukuje w ielkie przedsiębior
stw o  fabryczne we Lwowie. — Ofer*y pisem ne 
z  podaniem  referencyi i odpisam i św iadectw  
wnosió należy  do 15 listopada do B inra dzienni
ków  Spółki dziennikarzy, Lwów, ul. K ilińsk ie
go 1, pod znakiem  „ A v a t t t i “ .  9z43 3 3

S f c & P i  S z e v 2 3 ,
d o  wynajęcia od 1 grudnia. Wiadomość 
u właściciela tamże, na II  p., od godz. 
2-giej. Nr tel. 1219. 9170 3 6

(0 Krpnicy-Kraj'1
•jest do w ynajęcia od 1 stycznia  1914, p iekar
n ia  w dobrem m iejscu, z kom fortem  urządzona. 
W iadomość u B. L uksa  w K rynicy. 9283 5 6

l i  rattekIlia i litóat
partyjnych, oraz na kostyumy damskie 
w wielkim wyborze, po nader niskich 
cenach, przy ul. S4radmu 23 w po
d w ó r c a .  9172 3 3

i s H l i i n i t
przygotow uje do m atu ry  gim nazyalnei i  egza
m inów  wydziałowych (Grup i I  i II), R ezu lta ty  
pew ne. Anonim y bez odpowiedzi. W iadom ość: 
A. 2 3  E , poste re s tan te  K r a k ó w ,  za o k a la 
n iem  k w ita  inseratow ego. 9296 3 3

y i r t f ł  n ? 7 P 7 C ] n V  te g*°9»ay , czystą patokę, 
ffllUU p iC U t/lliy  kuracy jny  i  deserowy, po
syłam  za pobraniem  poczt.owem w 5 lr^. p a 
c zk ach  po K 7'20. — p .  Stelm ach, Hodeajoe, 
G alicya. 9274 4 6

D o  o d ( ) « R : a
.e s t  W y łą c z n a  sprzedaż n a  Kraków, Lwów, 
G ahcyę • ^schodnia. Galicyę zachodnią, Bukowi
nę lub Ś ląsk austr., bardzo w iele popłatnych 
artykułów , nadających się najbardzie j d la  pp. 
w łaścicieli an tek  drogueryj i podobnych handli. 
Zgłoszenia: K r a k ó w ,  F a c h  p o c z to w y  1 3 4 . 

9324 4 5

Wynagrodzenie
dam za wyrobienie sta łe j posedy przy in s ty tu 
c j i  finansow ej, handlow ej, faftryce, biurzo ra- 
jchunkowem, w K rakow ie albo n a  prowincyi. — 
K am  jednoroczny kurs d la  abi+uryenrów A ka
dem:" nandlow ej, p rak ty k ę  bankow ą i handlo
wą. Pyskrecya zapewniona. — Zgłoszenia pod 
„ P r a c a 11 poste re s tan te  K r a k ć w  gł. poczta, 
za okazaniem  k w itu  inseratow ego. 934J 3 3

Uozp-nica VII! k!, pim,
poszukuje lekcyj. — Zgłoszenia: 5 5  poste
restan te  E i r a k ó w  V I I ,  za okazaniem  kw itu  
inseratow ego. 9354 2 2

sprzedania
kasa ogniotrw ała  num er 2, stoły narm nrow e 
do resiauracy i, m eble używ ane, w dobrym s ta 
nie, oraz różne rzeczy, N a jtan ie j m ożna naby
wać w kato lickim  handlu , Kraków, u lica K o
pern ika 13. 9359 3 6

M I M  p a t o k a
kuracy jny  i deserowy z w łasnej pasieki, wysy
ła za zaliczką opłatnie. w 5-kilowych paszkach 
po 8 koron. Ks. \Vł. M ikitka, proboszcz w Kup- 
czylicach, p. Denysów. 8166 18 0

N a u ^ a  j\ z y k ó v '  

obcych

M e t o d ą  A n s o n a

zastępuje pobyt 
zagranicą.

T{ra\&w, ul. Jagiellońska p. Tel> 2 2 3 3 . 
Prospekty bezpłatnie.

§ IU  II1 . .  . .  i .  .  a! N a u c z y c i e l k a
W  D I C C O Z i e S I B l B  r O C Z n i C C  ! S * w ielo letn ią p rak tyką , ucząca w łasną metod:

I  w w  W  ^  I  przygotow uje dzieci najbardzie j niezdolne d

O d d n a S  ra fo w y  księgarni H. Altenberg G. Seyfarth, E. Wende I Ska, 
Spółka z 0. p. — we Lwowie. Poleca na spłaty miesięczne obraz ? ramach

A r t u r a  ^ r o f ł g e r a :

su s „ r a i
Dwie wspaniałe reprodukcje w heliograwurze, razem oprawione w ramie 
oryginalnej z herbami Polski i Litwy, z rzeźbionym napisem: 1863. 
Cena 25 K, z przesyłką pocztową 28 K. Spłaty miesięczne po 2 K. Pierwsza 
ra ta  za zaliczką pocztową. 9412 l  2

— ^  MAKATY BUCZACKIE
z f o t & l i t e , o  1 m r s d t  s ta r o -

n n i e c a i ą

siary == 
s  k r a j o w a

Lwów, /Lkadsaucka £4. 
K r a k ó w ,  S z e w s k a  2 2 . 3664 '

P iw a tn e  Marsa praum lcze
przygotowują pod kierownictwem fachowych sił do wszystkich egzaminów i ry- 
gorozów prawniczych. D a ls z e  k u r s a  d o  e g z . Sairtor. tworzą się w bieżą
cym mwsiącu. Ułatwiające repetytorya do dyspozycyi. lnformacye na prowincję. 
lA o ty ch sza su w e  r e z u l t a ty  p o m y ś lu e . Zgłoszenia od 3—5 po południu.

K azim ierz K ucharczyk
9044 6 9 U a r n c a i - s f e a  2 ,  t i r a l i ó w .

WM f l “?
^Enriioc jest znakomitą przymieszką i środkiem 
zastępującym kawę, który użyty jako przymie
szka przysparza znacznych oszczędności na ka
wie ziarnistej; jako zaś znakomity środek zastę
pujący kawę ziarnistą służy tym wszystkim 
osobom, które ze względów zdrowotnych muszą 

unikać tej ostatniej. 93so 2 3

P roszą z a ż ą ia ś  jprócsA rto sLs^sztowaLia?

rouŁawauy i i i  z a d a r to  aa  

hhiPai^eiolowejwfśSaiFl© w Brakswk* 14.
Do nabycia prawie w każdym handlu towarów 

kolonialnych

Producenci: Henryka Franeka Synowie, Skawina.

bObu o O

L. 13011813. 
B. b.

9399 2 3

ile
-■zaraz w domu przy ulicy K a r m e l i c k i e j  7 : 
duży sklep z nyżą.
4 pokoje, 2 przudpoKoje, pokój d la  służby, 

kuclniia, łazienka, sp iżarnia, H  piętro,
1 2  pokoje, przedpokój, kuchnia, p a rte r  i I  p ię

tro, oficyna.
Potrzebne stróżostw o bezdzietne. — W iadomość 
oa  4 - 6 .  0286 3 3

Lodownia
w iększa, szafa z lustrem , biblioteczka, szafka 
z szufladkam i, um yw alnia z lustrem , różne 
szafy, pu lp it Jo pisania, stoły, półki n a  książki, 
obrazy olejne i  rysunki i t. p., tan io  sprze
daje, oras Droń u ż jw an ą , Kraków, ulica Gołę- 
q ia  10, sklep katolicki. 9257 6 10

M i g r e t i n a
czarna, c;emna i jasno-blond 
do farbowania włosów, pu

dełko 3 K — poleca

J A N  I H N A T O W I G Z
K ra k ó w  - - Sukiennice 2 0 . 
L w ó w .—  S yk s tu s k a  2 5 .
++++*+*++++++*9405 1 0

Ggtei H m .
Celem uzyskania podstawy dla usta

lenia reguł acyi wylotu ul. Wolskiej i 
sposobu rozbudowania okolicznych miej
skich gruntów, jnkoteż sposobu zuży
tkowania toru wyścigowego, oraz zuży 
tkowania błoń miejskich w przeważnej 
części na cele publiczne, rozpisuj! gmi
na miasta Krakowa publiczny konkurs 
d ii techników i artystów polskich.

Plany podstawowe, program i warun
ki konkursu można otrzymać w Biurze 
Budownictwa miejskiego, Oddz. B.,_ w 
godzinach urzędowych za uprzedniem 
złożeniem w Kasie miejskiej należytości 
W kwocie 20  K.

Projekty należy nadsyłać do Prezy- 
dyum m iasta do dnia 31 marce £914 
godziny 12 w południe.

Kraków, dnia 4 listopada 1913 r. 
Prezydent stoi. król. m iasta Krakowa 

D r  Leo  m. p

(Myczfliniu KsisM beigtrym.ycii i noikoeycli
J .  O n m p l© w !e s 5 z n a l d n | e  s ią  s t a l e  p s *s f

Piticu 0 ®. fwlętych 1. 8. ■ ■ Hr łeleluns 2332,
Książki w kilku językach. N o w o śc i w e  W S S fS tk ich  d z ia la& h . Życzenia 

P. T. Czytelników z prowincyi załatwia się odwrotnie. 8415 6 o

N a  s e 3 © i a  z i m © ™ v y
poleca

F a M a  P o i c z o o h
UlICO SlWMi (W pOdWÓiZIi)

wielki wybór pończoch, skarpetek dzie
cięcych, pończoch; rękawiczki, kamasze, 
reformy damskie, sztylpy, halki po naj

tańszych cenach. 7916 7 o 
Prz; muje się też pończochy ao nad

robienia po 50 i 60 hal od pary.

w ieloletn ią p rak tyką , ucząca w łasną metodą, 
przygotow uje dzieci najbardzie j niezdolne do 
egzam inów  szkół średn i posp., ręcząc, za po
m yślny wynik. — Zgłoszenia: H . C ,  poste 
re stan te  Kraków. 3 * 9344 3 3

Korespondent
b iegły  w językach: polskim , niem ieckim  i Ł a ń 
cuckim, poszukuje zaraz odpowiedniego zajęcia. 
Zgłoszenia pod KI. S . 7  poste re s tan te  K r a 
k ó w  głów na poczta. 9345 2 3

Potrzebna panienka
do pomocy w m agazynie rękaw icznym , chrze
ścijanka, m ieszkająca u rodziców, um iejąca 
nieco po niem iecku. Zgłoszenia: F . Lubański,

9355 2 3
po

ul. św. A nny 2.

I B O f i J f E  A M J t ó S K I E
-  -  B C * S J O e  !  M g S K a  -  -

M A m Z Y H  E O W O & l

n.Sk6rczeo)sKUPolaKle(iDicz
K r a f e S w , F i o R j r a H k a  l * .

s o i e c a :

8233 7 7

toiw? i
w Podgorzn, ni. K rakow ska 8 (centrum  m ia
sta), każdego czasu do w ynajęcia. W iadom ość 
u  w łaściciela lub telef. 2228. 9-390 2 ti

na zakład ślusarski, stolarski lub ma
sarski i piekarski, około 180 m. kwadr., 
od stycznia 1914 do wynajęcia. W iado
mość: uh Szlak 61, parter. 9393 2 o

W U o  SdliTp stenie
k asa  ogniotrw ała Tb. W iose & Gomp. do sprze
dania. UL G raniczna 7, n a  I p. 9389 2 2

S p p  galanteryjny
dobrze prosperujący (w ruchliwej ulicy), 
nadający się dla panny, wdowy — z po
wodu wyjazdu zaraz do sprzedania. — 
Zgłoszenia pod Egiystencya 100 poste 
restante Kraków, gł. poczta. 9349 3 »■

^ tiłf07y  fiOfthtl w szechstronnie wylrsztnico- 
u U . »Łi.i UóUUa na, i  d ługoletn ią  p rak tyką , 
poszukuje jak ie jko lw iek  posady. — Zgłoszenia 
pod „PosaJa 2 5 “ poste re stan te  poczta Piasek 

9408 2 3

?cms$ bfnrewy
z ładnem j»ismem, znajdzie umieszczenie 
w handlu wędlin jó z e S a  S la l iu a ,  
K ra k ó w , Floryauska 51. Zgłoszenia 
do handlu mieczy 6— 7 wieczorem.

9300 3 0

Duży sklei)
w dosk&naseM po^ożeiiib, mie
szoząoy obecnie aptekę, wraz 
z 2 ubikacjam i 1 piwnicą, od 
1 lipca 1914 r. do wynajęcia. 
Wiadomość: Mikołaj ska 2, II  p„

9352 2 10

N i e d i  p f ó h f ę

J

HZ praivJziwcrrosyj5klCt 
herbaty g«C Popowa; 
kto szuka przewytiorn:]. 
baidzo smacznej, aromat 
treznej - lierbaty. Jedna 
próba dowodzi jej dobroci;

I s t l A  O
egzam inow any p rs fesor  g im c  aiyalny przy
gotow uje do egzaminów, na jchętn .e j z inat, ma- 
ty k i i fizyki. „ P r o J e s o r 11 poste re s tan te  K rp -  
k i*w , za okaz. k w itu  iuser. 9370 3 3

ZliKiut! M m u fc
Ł i l i S S

k r a k i ^ ,  3 4 ,  & p . »

poleca angielskie materyały. — Ceny 
przystępne.

P P . P r z e je z d n y m  próbuje w dniu 
zamówienie. 9313 3 10

l i r i e s  b . / B o z e a

S i  a  N  J L T  O  Y T J 1V Z
Zakład Isczniczy dla chorych na 
yłu ca  (założony w r. 1901). Prospekty! 

L ekarz  k ieru jący : T )r V . M a i { e r .  
7054 20 65

tte ftłM iits  iissa ^ y
przy dzieciach, z szyciem. W arunki skrom ne. 
I*d lka poste restan te  i r a k Ó A ’,  za o k aza
n iem  k w itu  inseratow ego. 9411

Udzielam pożyczek,
kupcom, urzędnikom  i pryw atystom . Zgłosze
n ia  pod „U Jz i« 'iam  7 7 7 “  posto restan to  
sii.*j k ó w , za okazaniem  k w ita  inseratow ego. 
S iarka n a  odpowiedź. - 9368 2 2

L. 138187/913. .9371 2 3
Ba.

i  siei.

od godz. 2—3.

i l & C S Ł S S i s I j T '
bez różnicy płci i w yznania, zajm ujący się 
wszelicienu zawodam i, a nieposzlakow anej przo- 
szłości, może otrzym ać stosowny do swegu r.ta- 
nowiska bardzo iatwy a korzystny tibo- 
c z n y  z a r o b e k  w każdeni mieście, m iasteczku 
i wsi ( alicyi, Bukowiny i Ś ląska a u s tr  Zgłosze
n ia : Kamic-1 wymia y i Bota kan^bw y 
Józefa Ss tl^ikowsi ,ego w Krakowie, 

9325 ■} 20

poszukuje znajomości w celu matrymo
nialnym Zgłoszenia pod ,.Mars‘f poste 
restante Kraków. 9422 i 2

Wdowa
w średnim  wieku, posiadająca 8 tysięcy koron 
gotówki, z jednem  dzieckiem , w yjdzie za m ąż 
za starszego cz^nwmka, sym patycznego, łag o 
dnego, choćby z« skrom nym  dochodem. Sprawę 
tra k tu ję  poważnie, Zgłoszenia nie.anontmowe 
pod K ó i n n n s i t a  posto re s tan te  b i r a k ó u 1, 
za ouazaniom  k w itu  inseratow ego. 9342 2 2

O ż e n i  a i e
kaw aler, la t  29, z in te lig e n tn ą  nanną lub bez
dz ie tną  wdową do la t  24. I ’osng 15 tys. koron 
potrzebny do założenia in tra tn eg o  przedsiębior
stw a. Anonim ów nie uw zględniam . Z a dyskre
c ję  ręczę słuwem. — L, 9330 posto rest. Kra
ków ij za okaz. k w itu  insor. 9334 3 6

Celem oddania w przedsiębiorstwo ro
bót stolarskich przy budowie szkoły 
przemysłowej żeńskiej M agistrat rozpi
suje licytacyę ofertową.

Szkice, warunki ogólne i szczegółowe 
przeglądać można w Budownictwie m., 
Oddział A., IV piętro, drzwi Nr 6, mię
dzy godziną 11-tą a 2-gą z południa, 
gdz.ie również otrzymać można formula
rze ofertowe.

Oferty," opatrzone stemplom nn ] ko 
rone i zaopatrzone kwitem ze złożone
go w Kttsie miejskiej wadyuni w wy
sokości sumy .ofertowej, wnosić
należy w trnnże biurze do dnia 28-go 
h s t o p a l a  1323 r .  do godziny 12-tej 
w południe, poczem nastąpi otwarcie 
ofert w sali posiedzeń M agistratu.
M agistrat stoł. król. m iasta Krakowa

dnia 6 listopada 1913,
Leo.

H a s p f a S n i ©  I
o trzym a każdy

M ii
a  k tó ry  zaw iera restancyc w szystkich wy- ^  

losowanych, a nie podjętych losów, listów  k ,  
i t .  d., k to  nadeszło roczną prenum eratę  ^  
K  3 '60 n a  gazetę  losowań i handlow ą _

-  J M  l i r f .  t
? Adres: Kraków, Rynek fi!. 9 . 1
Ł  91-62 7 20- <■

♦ ♦ ♦ * ♦ ❖ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦

Fabryka

MIRACOLI N“
używ any przez kobiety w starożytności, zosyaf odnaleziony 
przy w ykopaliskach Pom pei i — n a  zasadzie naukowej — 
uzn iny jako  jed y n a  wodą iorlel.™'"' światowej sławy.
Podczas gdy krem y, pndry etc. zatykają  szczeliny skórne 
i  skórę czynią kruchą i szorstką, to ,.M.iracolinu otw iera 
pory i przez to  pobudza skórę i n żywotności, „M iracoiin11 
je s t  praw dziw em  lekarstw om  d la  skóry ludzkiej. , Miracoiin : 
orzeźw ia naskórek i w ygładza zm arszczki naw et u starszych 
osób, u suw a w szelkie n ieczystości i zbytnm czerwoność, u trzy 
m uje  tw arz  i ciało osób, które go sta le  używ ają  w stan ie  
m łodzieńczym  i  świeżym, aż do późnej starości. „M iracoiin" 
je s t  prawdziwem  źródłem  wiecznej piękności i młodości. W ody 
„M iracoiin11 używ a eleganck i i in te lig en tn y  św ia t kobiecy 
całej ku li ziem skiej. „M iracoiin“ sporządzony je s t  z n a jle p 
szych arom atycznych ziół i je s t  zupełnie nieszkodliwy. Cena 
dużego flakonu 5’50 K. Do nabycia we w szystk ich  d ro g u er/ach  
i aptekach. Zastępstw o i sk ład  głów ny d la  Gałicyi i Buko
w iny : A p t e k a  P i o t r a  M i k o l a s c h a  w e  L w o w i e ,  u l.  K o p e r n i k a  I. 

„Trom iator. Cornp. In te r .“ w łied y o lan ie . 9230 7 12

UfuJk imm ni! l o p d f o !
l'iękną cerę można mieć przy użycia V e i m s  usuwającego
Ś C I E G I ,  plamy, opaleniznę i liszaje, oraz iF a iiilH a  dla pań,
nieszkodliwego, subtelnie i delikatnie przylegającego do tw arzy. Poleca
laboratoryum S t .  (H Ó FSM ŚegfO  W  W a tS ,S a a lia<Ti S -  Główny skład
w D rogueryi i\Iagistróv.r farmacyi J . HAMAKA i Sp., Kraków, Szewska 5.
Krem Venus słoik a 1 K 50 h i 2 K 50 h. Puder Yenus pudełeczko ń 40 li. 80 h 1 K 20 h i 2-50 K

8797 4 10

5 0 %  o p i s ^  f r a c l s t w s p  —

tiSuM 1 s e f o  i iia jffi.aB sego  lą k s w ^ g o  nawozu fosforowego 

umożliwia sprowadzenie go teraz jtszcze korzystniej.
Pod gwarancyą prawdziwej tomasyny „Gwiazda1* dostarcza 

się we workach plombowanych, zaopatrzonych zarejestro

wanym znakiem „gwiazda1, na worku i na plombie. 

Bezpłatna analiza kontrolna w krajowych stacjach 

doświadczalnych chemiczno rolniczych.
SterS lI^A i

J ó s & f  v  r r s c h
Lwów - - - ulica. Kościuszki 1. 48 t. •

m
Cenniki i broszurki darmo i opłatnie. 8753 6 14 £

Z  d rukarn i L iterack ie j w  K rakow ie , u l. J a g :ellońska 10. lizad c a  d ru k a rn i L . K. Górski-


